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Hm władze 
wojewódzkiej organizacji SDJak już donosiliśmy, w ubiegłą sobotę i niedzielę obra­dował w Poznaniu Wojewódzki Zjazd Delegatów Stronnic­twa Demokratycznego, w którym uczestniczyło około 300 działaczy SD. Zjazd dokonał oceny trzyletniej pracy poli­tycznej Stronnictwa oraz jego działalności na wielu odcin­kach naszego życia społeczno-gospodarczego.W dyskusji nad referatem sprawozdawczym zabierało glos kilkudziesięciu dyskutan tów, sugerując wiele cennych koncepcji rozwiązania niektó­rych problemów gospodar­czych terenu. Sporo uwagi po święcili dyskutanci sprawie rozwoju małych miasteczek, wskazując na ich rolę w świadczeniu usług w stosun­ku do okolicznej ludności wiejskiej. Wskazywano na źródła zaniku pewnych usług rzemieślniczych nieodzownych w życiu małych osiedli, oraz na środki mające zapobiec te­mu zjawisku. Postulaty dy­skutantów znalazły odbicie w uchwale podjętej na zakoń­czenie Zjazdu.Po ogłoszeniu wyniku wybo­rów odbyło się pierwsze plenar ne posiedzenie Wojewódzkiego Komitetu Stronnictwa Demo­kratycznego na którym wy­łoniono Prezydium WK SD. Przewodniczącym został po­nownie mgr Franciszek Szmidt, wiceprzewodniczą­cymi mgr Tadeusz Kwa­śniewski oraz Jan Jakubow-
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Pierwsze efekty pomocy państwa 
dla gospodarstw zaniedbanych
Poznańscy rolnicy najlepiej wykorzystają szansęZgodnie z uchwałą KERM z lipca ub. r. gospodarstwom zaniedbanym udzielono w okresie 4 miesięcy br. 12 min zł kredytów inwestycyjnych i 15 min zł kredytów obroto­wych. Jest to pierwszy, ale znaczny już krok w kierunku przywrócenia tym gospodarstwom zdolności produkcyjnej.

umowy z 2 tys. gospodarstw. W pierwszych miesiącach br. udzielono im łącznie ponad 3 min zł kredytów inwestycyj­nych długoterminowych. Uzy-Z kredytów inwestycyjnych skorzystało dotychczas ogółemokoło 1.200 obrotowych darstw.Prezydia
gospodarstw, a z — 5,5 tys. gospo-powiatowych rad

Pląkno aportu

narodowych, w wyniku szcze­gółowych badań gospodarstw zaniedbanych ekonomicznie, ustaliły dotychczas, że 26 tys. spośród nich — mimo obec­nych zaniedbań — ma warun ki, aby podnieść stan gospo­darki do poziomu przec:ętne-

go w kraju. Otrzymują one po moc w formie kredytów, udo­godnień w spłatach zadłużeń, zaopatrzeniu w materiały bu­dowlane itp.Potrzeby kredytowe w tej dziedzinie szacuje się łącznie na ok. 500 min zł kredytów inwestycyjnych i 100 min zł obrotowych.Właściciele gospodarstw ko rzystających z pomocy kredy­towej zawierają z prezydiami GRN umowy, w których zobo wiązują się podnieść w okre­sie 2—3 lat stan swojej gospo darki do poziomu przeciętne-

skane kredyty rolnicy znaczają na zakup sprzętu rolniczego, na wę nowych obiektów darczych itp. (PAP)
prze- bydła, oudo-gospo-

Dziesiątki kombinatów
przybędzie ziemiom zachodnimNasze ziemie zachodnie i północne — to teren budowy dziesiątków wielkich kombinatów i zakładów przemysło­wych, mających decydujące znaczenie dla rozwoju całych gałęzi gospodarki narodowej. Z okazji obchodów Tygodnia Ziem Zachodnich korespondenci PAP odwiedzili kilka naj­większych wznoszonych obecnie obiektów.

go dla kraju, więcej umów jewództwach: białostockim, wrocławskim bo natomiast
Dotychczas naj- zawarto w wo- warszawskim, poznańskim, i kieleckim. Sła przebiegają teprace na Pomorzu zachodnim oraz w województwach kra­kowskim, opolskim i łódzkim.Efekty pomocy państwa wi doczne są m. in. już na Po­morzu, gdzie GRN-y zawarły

Poznają ptaszka!Liczne protesty społeczeń­stwa izraelskiego i demonstra cje skierowane przeciw ofi­cjalnej wizycie b. bońskiego ministra obrony Straussa skło niły go do zmiany charakteru tej wizyty. Strauss podróżu­je incognito i odleciał w po­niedziałek do Zurychu, skąd pod nazwiskiem „Vogel" udać się ma samolotem szwajcar­skim do Izraela. Szczegóły po droży Straussa trzymane są w tajemnicy. (PAP)
Raj dla zaopatrzeniowcówPonad 460 wystawców bie- rze udział w Krajowych Tar­gach Zaopatrzeniowych, które otwarto w poniedziałek we wrocławskiej Hali Ludowej. Wśród zgłoszonych do sprze­daży materiałów, surowców, narzędzi i sprzętu na specjal­ną uwagę zasługują materia­ły zaopatrzeniowe dla prze­mysłu metalowego, wszelkiego rodzaju wyroby hutnicze, od­lewy, stal, druty, liny itp. Łącznie na Targach ekspono­wane są towary i materiały zaopatrzeniowe 18 gałęzi gos­podarki wartości ponad 1 mld. zł. (PAP)
Niebezpieczny gośćDo wybrzeży greckiej wyspy Korfu przybił w poniedziałek amerykański lotniskowiec ato­mowy „Enterprise” w towa­rzystwie dwóch niszczycieli, wchodzących w skład 6 Floty amerykańskiej. Trasa infor­muje, że na pokładzie lotni­skowca znajduje się broń ato­mowa. (PAP)

Nasz srebrny medalista olimpij­
ski — Jokiel wykonuje ćwiczenia 
na kółkach, jedne z najtrudniej­
szych w konkurencjach gimna­
stycznych. Dalsze szczegóły oraz 
inne wyniki podajemy na str. 4.

Fot. K. Przychodzki

Nowy dyrektor 
Teatru PolskiegoW sezonie 1963—64 w na­szych teatrach zajdzie szereg zmian na stanowiskach kie­rowniczych. M. in. w Pozna­niu dyrekcję i kierownictwo artystyczne Teatru Polskiego obejmie Marek Okopiński.PAP

Piątka 
dla poznaniaków27 bm. zakończył się w War szawie festiwal orkiestr, oper i baletów kameralnych.Zdaniem wybitnego kompo­zytora i pedagoga — prof. Piotra Perkowskiego zdecydo­wanie na czoło wysuwa się ze spół kameralistów Filharmo­nii Narodowej pod kierunkiem Karola Teutscha. Mile zasko­czyły go orkiestry kameralne: filharmonii szczecińskiej pod kierunkiem Józefa Wiłkomir­skiego i poznańskiej — kiero­wanej przez Roberta Satanow skiego. Poznańscy kameraliści zaimponowali bardzo rozle­głym repertuarem. (PAP)

POGODA
Zachmurzenie umiarkowane lub 

niewielkie ze skłonnością do burz 
i opadów przelotnych, głównie w 
dzielnicach południowych. Tempe­
ratura maksymalna w ciągu dnia 
od 18 st. nad samym morzem do 
26 st. na południowym wschodzie.

Wczasy 
w... jaskiniachPonad 10 tys. studentów wy­poczywać będzie na wczasach organizowanych przez ZSP. W tym 3,5 tys. osób weźmie u- dział w turystycznych obozach wędrownych.Po raz pierwszy w b. roku ZSP organizuje obozy wę­drowne o charakterze specja­listycznym jak np. obozy spa- leologiczne na szlaku jaskiń polskich, obozy taterników,

Naukowcy o usługachDla zwiększenia zaintereso­wania pracowników nauki sprawą usług zwołana zosta­ła 27 bm. w Warszawie 2-dnio- wa konferencja. Organizato rem jej jest Polskie Towarzy­stwo Ekonomiczne.Założenia polityki państwa w dziedzinie rozwoju usług dla ludności omówił wicepre­mier E. Szyr. Mówca przy­pomniał że w tej sprawie rząd podjął specjalną uchwałę, precyzującą zadania rozwojo­we w tym zakresie i środki niezbędne dla ich realizacji.W wyniku realizacji tej u- chwały usługi rozwijały się szybciej niż wiele innych dzie­dzin naszej gospodarki. Ale tempo rozwoju hamowane czę­sto jest brakiem odpowiednich lokali. Należałoby — podkre­ślił E. Szyr —■ przyjąć zasadę wydzielania przez rady naro­dowe w planach nowego bu-

WROCŁAW. Na inwestycje przemysłowe na Dolnym Ślą­sku przeznaczono w tym roku ponad 5 mld. zł.W Turoszowie oddane zosta ną w br. do eksploatacji dwie kolejne turbiny o mocy 200 MW każda. Łącznie więc z u- ruchomionymi uprzednio ze­społami moc elektrowni turo- szowskiej osiągnie w 1963 r. 800 MW. W przyszłości moc ta wzrośnie do 2 tys. MW.Pomyślnie przebiega budo­wa kopalni Lubin. Szybem wschodnim, wydobyto już po­nad 800 ton rudy miedzi. Za­awansowane są prace przy bu dowie i głębieniu następnych szybów „Lubin” i „Polkowi­ce”.Kosztem 1 mld. zł rozbudo­wuje się w Zagłębiu Wałbrzy skim kopalnia węgla kamien­nego „Słupiec”.W Jedlince koło Wałbrzy­cha kończy się obecnie budo­wę nowej kopalni barytu.O 2,2 tys. ton przędzy wisko zowej zwiększy się roczna produkcja Wrocławskich Za­kładów Włókien Sztucznych, dzięki rozbudowie i moderni­zacji podstawowych działów tej fabryki.OPOLE. Opolszczyzna, która przed wyzwoleniem była wo­jewództwem rolniczym, osiąg­nęła obecnie drugie po woj. katowickim miejsce w kraju pod względem wartości pro­dukcji na 1 mieszkańca.Jeszcze w br. rozpocznie produkcję wielka walcownia i ciągarnia rur w Zawadz- kiem.Surowce do wyrobu tkani-

morskim. Będzie on oddany do użytku w III kwartale te­go roku.OLSZTYN. W Szczytnie na Ziemi Warmińsko-Mazurskiej oddana zostanie do użytku pod koniec br. nowa wytwór­nia płyt paździerzowych.SZCZECIN. Nakłady inwe­stycyjne w woj. szczecińskim wynoszą w br. ponad 3 mld. zł. M. in. w porcie szczeciń­skim wybuduje się- nowe na­brzeże o niemal kilometrowej długości oraz magazyny, place składowe i chłodnię.Jedną z najpoważniejszych' inwestycji jest rozbudowa i modernizacja stoczni remon­towej „Gryfia”. Zwiększy ona 3-krotnie swój dotychczasowy potencjał.ZIELONA GÓRA. Zgodnie z planem przebiega również budowa fabryki celulozy wKostrzyniu gorzowskiego„Stilonu'” w woj. zielonogór­skim.

.płetwonurków, filmowców. atakże Obozy konwersacji z u- działem studentów zagranicz­nych. W Giżycku młodzież stu­dencka zdobywać będzie sto­pień żeglarza i sternika jach­towego.4.5 tys. studentów skorzysta z wyjazdów turystycznych za­granicę. Przygotowano 28 tras specjalistycznych dla studen­tów chemii, fizyki, budowy maszyn, energetyki, rolnictwa, medycyny i innych kierunków. W br. wprowadzono tzw. trasy łączone obejmujące pobyt w kilku krajach.V/ Polsce gościć będziemy w tym czasie ok. 4350 — studen­tów zagranicznych, którzy przebywać będą w ośrodkach wypoczynkowych ZSP w Za­kopanem, Giżycku, Świnoujś­ciu, a także w międzynarodo­wych hotelach studenckich w Gdańsku, Krakowie, Poznaniu, Szczecinie, Wrocławiu i Łodzi.PAP
Zamiast motorowerów 
lodówki z „Zakrzewa”Zdecydowano, że w bież, roku „Zakrzów” zaniecha pro­dukcji motorowerów przekazu­jąc ją do Zjednoczonych Za­kładów Rowerowych w Byd­goszczy. Na zwolnionej w ten sposób powierzchni rozwinię­ta zostanie produkcja lodówek.W 1964 r. „Zakrzów” wyko­nać ma 120 tys. agregatów chłodniczych, a w 1965 r. — 170 tys. Warto przypomnieć, że zgodnie z założeniami planu 5-letniego fabryka ta miała produkować w 1965 r. — 55 tys. lodówek. W następnej 5- latce ich produkcja w „Zakrzo wie” ma osiągnąć 300 tys. sztuk rocznie. (PAP)

ny dziś etanowej sprowadzamy z zagranicy. Fabryka
downictwa lowej dla zowanych wych.

powierzchni loka, dużych scentrali- zakładów usługo-W pierwszym dniu obrad wygłosił również referat pre­zes Polskiego Towarzystwa E- konomicznego — prof. dr. Ed­ward Lipiński na temat pro­blematyki usług w ekonomii politycznej socjalizmu.Obrady trwają. (PAP)
Książka 

źródłem dewizW niedzielę zamknięto VIII Międzynarodowe Targi Książ ki. Brało w nich udział 21 kra jów oraz ONZ. Ekspozycję li­czącą ok. 50 tys. książek przy gotowało 193 wystawców w tej liczbie 129 zagranicznych i 64 polskich. Prezentowało roczny dorobek edytorski 2 tys. wydawców.Zawarte transakcje wyno­szą łącznie 3,2 min zł.Do krajów socjalistycznych sprzedaliśmy książek za po­nad 400 tys. zł dew., kupiliś­my za 185 tys. zł dew. Do kra­jów kapitalistycznych sprze­daliśmy książki za 50 tys. zł. dew., kupiliśmy — za 310 tys. zł dew.Poważne transakcje zawar­liśmy z krajami kapitalistycz­nymi na eksport usług poligra ficznych. Łącznie przynoszą one blisko 1,3 min. zł dew. Największym kontrahentem jest Szwecja. (PAP)

tych surowców w Blachowni Śląskiej powinna ruszyć je­szcze w br.W kombinacie kędzierzyń- skim już jesienią tego roku nastąpi rozruch nowej fabry­ki mocznika.W Koźlu do przyszłego ro­ku przekazywane będą kolej­ne hale nowej fabryki, pro­dukującej kompletne urządze­nia wytwórni płyt spilśnio- nych. „Rafamet” w Kuźni Ra­ciborskiej, fabryka sprzętu rolniczego „Pionier” w Strzel cach Opolskich i zakłady u- rządzeń przemysłowych w Ny sie otrzymają w br. lub z po­czątkiem 1964 r. szereg obiek­tów, ułatwiających wzrost produkcji obrabiarek, maszyn rolniczych i różnych urządzeń przemysłowych.KOSZALIN. Jedną z naj­większych inwestycji przemy­słowych w woj. koszalińskim jest olbrzymi kombinat pre­fabrykatów budowlanych, wznoszony w Kaliszu Po-

Spotkanie papieża 
z Kennedym odwołane Powołując się na źródła wa­tykańskie, korespondent ame­rykańskiej agencji AP poda- je, że plany prezydenta Ken­nedyego spotkania się z Ja­nem XXIII w drugiej połowie czerwca zostały zawieszone na skutek złego stanu zdrowia papieża.Do chorego wezwano wy­bitnych specjalistów. W po­niedziałek rano lekarze stwier dzili lekką poprawę zdrowia papieża — poda je „Osservato- re Romano". Mówi się jednak o poprawie „subiektywnej”, co interpretowane jest jako oświadczenie samego papieża, że czuje się lepiej. (PAP)

V/ czerwcu - 
tygodnik „Kultura"Jak się dowiadujemy w po­łowie czerwca ukazać się ma pierwszy numer „Kultury” — nowego tygodnika poświęco­nego zagadnieniom twórczoś­ci artystycznej i życia kultu­ralnego w kraju i za granicą.Wraz z ukazaniem się „Kul tury” przestaną wychodzić „Przegląd Kulturalny” i „No wa Kultura”.„Kultura” ukaże się w ob­jętości 12 kolumn i kosztować będzie 3 zł. (PAP)

Kryzys rządowy 
we Włoszech trwa

Remont statku 
uf czaiła utydadunkU
Amerykański zbiornikowiec „Bar­
bara” w drodze do Polski, przed 
wypłynięciem na Bałtyk zderzył 
się ze statkiem norweskim. W 
czasie kolizji poważnemu rozcię­
ciu uległa kilkumetrowa po­
wierzchnia lewej burty przy dzio­
bie. Po przybyciu do portu gdyń­
skiego ekipa Gdyńskiej Stoczni 
Remontowej podjęła się remontu 
statku w czasie, gdy będzie z 
niego wyładowywane zboże. Re­
mont statku już rozpoczęto. Na 
zdjęciu: statek „Barbara” remon­

towany w czasie wyładunku.
UklejewskiFot.

W poniedziałek sekretarz generalny Partii Chrześcijań- sko-Demokratycznej Aide Mo­ro rozpoczął rozmowy z przed stawicielami partii politycz­nych w celu uformowania no­wego rządu. W godzinach przedpołudniowych Moro spot kał się z przywódcą socjalde­mokracji Saragatem, następ­nie z przywódcą republikanów Reale, jak również z sekreta­rzem generalnym Włoskiej Partii Socjalistycznej Piętro Nennim. Popołudnie było za­rezerwowane na rozmowy z przewodniczącymi frakcji par lamentarnych chadecji.Powierzenie Aldo Moro mi­sji uformowania nowego ga­binetu — jak pisze rzymski korespondent PAP, red. Teli­ga — zostało przyjęte przez wielką burżuazję włoską i monopole kapitalistyczne z nieukrywaną radością. (PAP)
PORAŻKA DAMPCA

Wczoraj na ringu w Moskwie, w 
drugim dniu Bokserskich Mi­
strzostw Europy, wyeliminowany 
został z dalszych walk trzeci nasz 
reprezentant — Dampc. Przegrał 
on swą walkę z rumuńskim pię­
ściarzem — Monca.
NIEPOWODZENIE RUGBISTOW

Niepowodzeniem zakończył się 
dla naszych rugbistów turniej bu­
kareszteński o „Puchar Pokoju” 
W ostatnim dniu przegrali oni z 
NRD 6:11 (6:6) i zajęli czwarte — 
ostatnie miejsce, (t)



Saperski trud Pierwsze rezolucje, pierwsze reakcję20 lat temu w organizowa­nych na ziemi radzieckiej pierwszych oddziałach Ludo­wego Wojska Polskiego po­wstały pierwsze jednostki wojsk inżynieryjnych. Prze­szły one cały chlubny bojowy szlak od Lenino do Berlina.Po zakończeniu działań wo­jennych przed saperami stanę­ły nowe zadania. Główne z nich — to rozminowanie te­renu.W ciągu lat 1945 — 1962 zli­kwidowano około 15 milionów min, ponad 68 milionów sztuk

Skomphkowane wydarzenia w Iraku
Po afrykańskim „szczycie"

amunicji, niewypałów rozminowano . ok. 400 itd., tys.hektarów ziem ornych oraz ok. 350 tysięcy ha łąk i lasówSaperskie „sprawdzono — min nie ma” — widniało na murach prawie 59 tys. miast i osiedli w naszym kraju.Wojska inżynieryjne wy­konywały również szereg in­nych prac ważnych dla odbu­dowy kraju.Znany jest powszechnie u- dział wojsk inżynieryjnych w walce ze wszelkiego rodzaju klęskami żywiołowymi. Przy­gotowywanie terenów pod od­budowę miast, likwidowanie wraków zniszczonych.mostów, pomoc przy pracach archeolo­gów — to również część po­ważnego dorobku jakim sape­rzy witają jubileusz 20-lecia.
PAP

Rozmowa: 
telefon-telewizorNową interesującą pozycję do swego programu wprowa­dziła rozgłośnia NRD „Berli- ner — Rundfunk”. Określone­go dnia o określonej godzinie przed mikrofonami radia gro­madzi się swego rodzaju „trust mózgów” — naukowcy reprezentujący najróżniejsze gałęzie wiedzy. W tym czasie słuchacze mogą telefonicznie zgłaszać się z najbardziej oryginalnymi pytaniami, na które grono mędrców usiłuje z miejsca znaleźć odpowiedź. Najbardziej interesujące py­tanie dnia otrzymuje w do­datku nagrodę pieniężną. A może tak i u nas?... (PAP)
Sztuczny deszcz 

nad BułgariąJedynym ratunkiem przed klęską nieurodzaju z powodu suszy jest w Bułgarii „sztucz­ny deszcz". Rolnictwu bułgar­skiemu przybyło w tych dniach kilka nowych, dużych obiektów nawadniających, któ re uniezależnią od kaprysów pogody dalszych 70 tys. ha zie­mi uprawnej. Oznacza to, że około 18 proc, ogólnego obsza­ru użytków rolnych, będzie już w tym roku dawać plony nie­zależnie od pogody.

„Spisek przeciwko bezpieczeństwu państwa został dzisiaj odkryty. Spiskowcy, którzy są agentami imperializmu, siana przed sądem" — donosi 25 maja komunikat „Narodowej Ra- dy Rewolucjf’ nadany przez rozgłośnię bagdadzką. Komuni­kat twierdzi, ze spiskowcy zmierzali do „rozbicia jedności armii irackiej, wywołania kryzysu ekonomicznego, zachwia­nia zaulania narodu do rządu irackiego oraz do zorganizo-wania masakry w krajuKomunikaty i audycje nada­wane w niedzielę przez radio bagdadzkie świadczą o za­ostrzeniu się stosunków mię­dzy Irakiem a Egiptem, po wy­kryciu spisku przeciwko rzą­dowi irackiemu.Wymowny jest również fakt, ze rozgłośnia kairfeka, ani pra­sa egipska nie podały żadnych wiadomości na temat sobot­nich wydarzeń w Bagdadzie. Z kolei radio bagdadzkie po­minęło całkowitym milczeniem wiadomość o powrocie prezy­denta Nasera w towarzystwie premiera Ben Belli do Kairu, po zakończeniu konferencji w Addis Abebie.Radio bagdadzkie wystąpiło z huraganem ataków na „pro­pagandę kairską” a w niektó­rych audycjach przewijało się powiedzenie, że „naseryzm jest przestarzały”. Agencja MEN donosi, ze 60 oficerów i 120 osób cywilnych zostało aresz­towanych w niedzielę w Iraku w wyniku wykrycia „spisku”. Wszyscy staną przed trybuna­łem oskarżeni o planowanie spisku, mającego na celu oba­lenie rządu prezydenta Arefa i premiera El Bakra.Podczas gdy rozgłośnia kair- ska zachowała milczenie na temat ostatnich wydarzeń w Bagdadzie, niedzielne prona- serowskie dzienniki libańskie nadały im wiele rozgłosu, pod­kreślając, że „baasistowski rząd iracki usiłuje zdławić u- nionistyczne siły popierające naseryzm”.Do poniedziałku. między

bec ostatnich wydarzeń w Ira ku. Panuje przekonanie, iż prezydent Naser zanim usto­sunkuje się do ostrej kam­panii propagandy irackiej, skierowanej przeciwko ZRA, będzie chciał dobrze zorien­tować się w przebiegu ostat­nich wypadków. W kołach po lityków arabskich mówi się. iż przywódcy egipscy zostali zaskoczeni wydarzeniami, któ re nastąpiły w momencie, gdy oczekiwano przybycia Arefa do Kairu, gdzie spotkać się miał z Naserem i Ben Bella.Zagadkowa była reakcja rozgłośni kairskiej na wyda­rzenia w Iraku. W sobotnich audycjach nazwano organiza­torów spisku (byli zwolenni­kami pronaserowskiego ruchu unionistycznego) „wrogami na rodu irackiego i współpra­cownikami Kasema”.W niedzielę wieczorem wi­ceprezydent ZRA. marszałek Amer spotkał się w Kairze z jednym z przywódców Kur­dów irackich, Talbanim, jak wiadomo Kurdowie wznowili walki przeciwko armii irac­kiej.Równocześnie z wiadomo­ściami o pogorszeniu stosun­ków miedzy ZRA a Irakiem

Na próżno można by szu­kać w dziennikach egipskich jakichkolwiek komentarzy. Radio Kair i pisma ogranicza­ją się do nadania krótkich in­formacji, czerpanych zresztą ze źródeł bagdadzkich. W szczególności podkreśla się niedzielną egzekucję w stoli­cy Iraku 10 oficerów spośród 180 osób zamieszanych w spi­sek.Zwróciło powszechną uwa­gę, że prasa egipska nie mówi już ani słowa o zapowiada­nym początkowo na wtorek zebraniu na szczycie z udzid- łem przywódców Egiptu, Sy­rii, Iraku, Jemenu i Algierii.Obserwatorzy polityczni na Bliskim Wschodzie uważają, iż ostatnie wydarzenia w Bagdadzie umocniły pozycję baasistów w Iraku i Syrii, stawiając równocześnie pod znakiem zapytania realizację deklaracji kairskiej z i7 kwietnia br. proklamującej u-tworzenie Zjednoczonej publiki Arabskiej. Re-

napływały informacje o u-macnianiu osi Damaszek-Bag dad. Premier Syrii, Salah Bi- tar przeprowadził w niedzie­lę rozmowę telefoniczną z prezydentem Iraku Arefem.
Bagdadem a Kairem nie wiązano jeszcze żadnego cjalnego kontaktu.Władze ZRA nie zajęły cze żadnego stanowiska

na- ofi-jesz wo-
Koziołki płacą

W 315 Poznańskiej Grze Liczbo 
wej „Koziołki” stwierdzono dwa 
kupony z pięcioma trafnymi za­
kreśleniami, w Poznaniu i Gnieź 
nie.

Właściciele tych kuponów otrzy 
mają wygraną w wysokości po 
70.584,— zł. Ponadto stwierdzono:
69 .czwórek” zwykłych po 2.045
zł, 65 „trójek” premiowanych po 
152,— zł, 2.602 „trójek” zwykłych 
po 52,— zł. 1.294 „dwójek ’ pre­
miowanych po 15, zł, 31.277 
„dwójek” zwykłych po 5,— zł.

Z okazji 6 lat istnienia „Kozioł 
ków” dyrekcja zorganizowała
Wielki Rocznicowy 
swoich uczestników

Nagrody wartości 
tym: 2 samochody 
via” i „Trabant”, a

Koncert 
Gry.
500 000 zł

dis

„Skoda-Octa- 
także 6 moto

cykli, skutery, telewizory, radio­
odbiorniki i wiele, wiele innych. 
Szczegóły w afiszach.

Z sesji Rady NATO

Svria udzieliła pełnego oopar cia Narodowej Radzie Rewo­lucji Irackiej. Z kolei do Da­maszku przybyła iracka dele­gacja wojskowa. Cel tej wi­zyty nie został, ujawniony.— Zapoczątkowano realiza­cję praktycznych zarządzeń dotyczących wprowadzenia w życie trójstronnych układów w sprawie jedności, zawar­tych w kwietniu w Kairze o- raz przygotowań do reieren-dum oświadczył syryjskiminister sprawiedliwości Szur bagi. Minister ten pełni chwi­lowo również funkcję kierow­nika resortu do spraw unii krajów arabskich. Sam de­kret, dotyczący kompetencji i powołania do życia Minister­stwa do Spraw Jedności, jest nadal przedmiotem obrad sy­ryjskiej Rady Ministrów.Tymczasem z Bagdadu na­pływają jedynie skąpe wiado­mości. Władze informują, że iracka policja bezpieczeństwa aresztowała wybitnego działa­cza „unionistycznego” Salama Ahmeda pod zarzutem udzia­łu w ostatnim nieudanym spi­sku.
Zwycięska runda dla BonnTak zwana runda Kennedy’ego w Gene­wie, na konferencji GATT skończyła się bardzo wątpliwym powodzeniem Ameryka­nów, zabiegających o obniżkę ceł o 50 pro­cent w’ stosunkach handlowych ze Wspól­nym Rynkiem. Natomiast w Ottawie, na dorocznej sesji Rady NATO rozgrywano in­ną „rundę”, z której tym razem Niem :y za­chodnie wyszły niewątpliwie zwycięsko.Nie znaczy to bynajmniej, żeby w Bonn byli całkowicie zadowoleni -z utworzenia tak zwanych międzysojuszniczych sił ato­mowych NATO. Prasa zachodnioniemiecka nie bez racji wskazuje, że właściwie nic się nie zmieniło.A jednak eksperci wojskowi w Niem­czech zachodnich mają powody uważać wy­niki ottawskiej sesji NATO za własny suk­ces. Tyle, że nie polega on na tym, co już osiągnięto, ale na tym czego spodziewają się osiągnąć po zwycięsko stoczonej pierw­szej rundzie.Jeżeli bowiem — jak biada dziennik „Der Mittag” — Bundeswehra nie dysponuje dziś niczym więcej, niż przed Ottawą, to przecież stworzony został zupełnie nbwy stan prawny. Po raz pierwszy sojusznicy Bonn oficjalnie uznali „prawo" Niemiec za­chodnich do uczestniczenia w atomowych zbrojeniach i atomowej polityce bloku atlantyckiego. ' _ .Najdobitniej wyraża nadzieje zachodmo- niemieckich kół militarnych artykuł, który ukazał się w „Frankfurter Allgemeine Zei- tung” jeszcze przed sesją NATO:„NATO musi istnieć nawet gdyby cztery elementy zagroziły jej wewnętrznej stabil-

ności. Wtedy mianowicie, kiedy — po pier­wsze — francuska siła atomowa stanie się rzeczywistością, gdy — po wtóre — wszy­stkie państwa uświadomią sobie, że Repu­blika Federalna stała się najsilniejszą kon­wencjonalną siłą zbrojną na kontynencie po Związku Radzieckim, kiedy — po trze­cie — mniejsze państwa zaczną obawiać się wzrostu potęgi Francji i Niemiec i kiedy wreszcie, Stany Zjednoczone będą musiały podzielić się swoją bronią atomową z po­zostałym partnerami. Rozwój sytuacji idzie w tym kierunku. I należy wątpić, czy uda się proces ten powstrzymać przy po­mocy wielostronnych sil atomowych".Ale nie koniec na tym: „Mniejsze pań­stwa NATO będą kiedyś musiały przyjąć do wiadomości, że polityka zagraniczna i zbrojeniowa nawet w sojuszu atlantyckim wiele kosztuje”. Czyli innymi słowy: kto więcej płaci, ten będzie i miał więcej do gadania w sprawach atomowych.Ażeby zaś nie było żadnej wątpliwości, w jakim sensie Niemcy zachodnie pragnę­łyby skorzystać ze swego wpływu na ato- • mową politykę NATO, „Frankfurter Allge- meine” kontynuuje:„Stany Zjednoczone wychodzą z założe­nia, że nigdy nie uderzą pierwsze. Ponie­waż są bogatsze, mogą sobie może pozwo­lić na ten luksus. Atomowo uzbrojeni Euro­pejczycy nie będą nigdy tak silni, aby mo­gli stosować strategię, która świadomie wykluczałaby (podkr. red.) z ich roz­ważań moment zaskoczenia”.WOJCIECH BARCZ

Naser chce 
pomocy Kurdów?Jak podaje agencja UPI. gó­rale kurdyjscy w północnym Iraku zamierzają rozpocząć nowe powstanie przeciw bag- dadzkiemu rządowi pułkowni­ka Arefa. Równocześnie rząd iracki oświadczył, że wysłał silne oddziały wojskowe na północ, aby zapobiec przewi­dywanej rewolcie.Ostatnio górale kurdyjscy zeszli z gór i obiegli szereg dużych miast w północnym Iraku.Jak wiadomo, w Kairze prze bywa obecnie wysłannik do­wódcy Kurdów Mustafy Baza- niego. pułkownik Talabani. Prowadzi on rozmowy z pre­zydentem Naserem.

I Targi Filmowe

z

Jak wiadomo uczestnicy konferencji szefów na' i rządów krajów afrykańskich uchwalili szereg w ani dokumentów dotyczących problemów jedności afrykań^k* • dekolonizacji. apartheidu i dyskryminacji rasowej, powszei ’’ nego rozbrojenia oraz współpracy gospodarczej - ' afrykańskich. J kraj0'vW rezolucji dotyczącej de­kolonizacji konferencja doma­ga się bezwarunkowego przy­znania niezawisłości wszyst­kim terytoriom afrykańskim. Powołano specjalny fundtisz pomocy dla ruchów narodowo­wyzwoleńczych, przewiduje się pobór ochotników w celu niesienia niezbędnej pomocy bojownikom o wyzwolenie na­rodowe.Jak stwierdza rezolucja, je­śli rządy Verwoerda i Salaza- ra również w przyszłości u- porczywie będą uchylać się oci przeprowadzenia dekoloniza­cji, wszystkie niezależne pań­stwa afrykańskie zerwą sto­sunki dyplomatyczne i konsu­larne z Republiką Południo- wo-Afrykańską i Portugalią. Wprowadzony zostanie skute­czny bojkot towarów względ­nie pozbawi się statki portu­galskie i południowoafrykań­skie oraz samoloty możliwości korzystania z portów, lotnisk i strefy pęwietrznej krajów afrykańskich.Piętnując jednomyślnie w rezolucjach dotyczących a- partheidu i dyskryminacji ra­sowej zbrodniczą politykę rzą­du Afryki Południowej, szefo­wie państw i rządów postano­wili: utworzyć fundusz dla u- dzielania materialnego popar cia walce przeciwko aparthei­dowi; udzielć efektywnej po­mocy wszystkim formom wal­ki przeciwko apartheidowi; zażądać natychmiastowego u-

i rządów krajów afrykańskich zażądała również ustalenia o statecznej daty przyznam- niepodległości wszystkim tery­torium afrykańskim. JRezolucja poświęcona pro. blemom gospodarczym stwier- dza, ze szefowie państw nosta nowili utworzyć ekonomiczny komitet przygotowawczy któ cza ON7 GosP°darZcza ONZ dla Afryki zbada S7e. reg problemów o szczególnym znaczeniu dla rozwoju gospo. darki krajów afrykańskich Do problemów tych należa: możliwości utworzenia strefv wolnego handlu między kra ja mi afrykańskimi, opracowania jednolitych taryf zagranicz­nych dla ochrony przemysłu powstającego w krajach Afry­ki, utworzenie wspólnego fun­duszu stabilizacji cen na su­rowce, koordynacja środków transportu, stopniowe unieza leżnianie waluty krajowej od zagranicy j utworzenie ogólno afrykańskiej strefy walutowe?Jeshl chodzi 0 problem po­wszechnego i całkowitego roz­brojenia, rezolucja w tej spra­wie stwierdza, że konferencja w Addis Abebie potwierdza swą wierność dla zasady, zgo­dnie z którą Afryka jest stre.fą bezatomową.Konferencja jednomyślnie apeluje do wielkich mocarstw by położyły kres wyścigowi zbrojeń. (PAP)
wolnienia wszystkich więź­niów politycznych w Afryce Południowej; wysłać do ONZ delegację ministrów spraw za­granicznych, która w Radzie Bezpieczeństwa przedstawi problem niebezpiecznej sytua­cji istniejącej w RPA itd.Konferencja szefów państw

Festiwal „krótkiej taśmy"1 czerwca rozpooznie się w Krakowie doroczny trzeci jużkolei — Ogólnopolski Festiwal Filmów Krótkometrażo-wych. Obok wyłonienia w drodze konkursu najlepszych po­zycji naszego filmu „krótkiego”. Festiwal będzie miał nacelu popularyzację tej gałęzi polskiej sztuki oraz zainteresowanie nią zagranicznych dystrybutorów i ków. Będzie to zarazem jedna z najpoważniejszych tegorocznych „Dni Krakowa".Znana jest powszechnie po­ważna pozycja, jaką zajmuje nasz film krótkometrażowy w życiu artystycznym i kultural­nym kraju. W okresie dające­go się zauważyć pewnego „ob­niżenia lotu” filmu fabularne­go, właśnie krótkometrażów­ki bronią z powodzeniem wy­sokiej rangi, jaką uzyskała nasza kinematografia w świę­cie. W r. ub. zdobyły one za granicą 19 nagród i 2 wyróż­nienia, a ich eksport, w po­równaniu z 1961 r., wzrósł o 80 proc. Szczególnie chętnymi odbiorcami tych filmów są zagraniczne telewizje.Wytwórnie zgłosiły do kon­kursu 89 pozycji, z których komisja selekcyjna wytypo­wała 60. Najliczniej reprezen­towany będzie dorobek Łódz­kiej Wytwórni Filmów Oświa­towych (15 tytułów). Na dru­gim miejscu znajdują się Warszawska Wytwórnia Fil­mów Dokumentalnych oraz
Puchar za bekonyW związku z jubileuszem 50- lecia eksportu polskich beko­nów z Zakładów Mięsnych w Czerniewicach pow. Włocła­wek przybyła z wizytą delega­cja angielska — importerów bekonów. Po zwiedzeniu Za­kładów i zapoznaniu się z no­woczesnymi urządzeniami de­legacja Anglików wręczyła srebrny puchar pamiątkowy Zakładom Mięsnym w Czer­niewicach.W spotkaniu z tej okazji wzięli udział m. in. przedsta­wiciele central przemysłu i handlu, dyrektorzy ^jednoczeń oraz zakładów mięsnych woj. bydgoskiego, łódzkiego i po­znańskiego. (PAP)

Warszawskie Studio
szersze kryty- imprczMinia-tur Filmowych (obie po 14 po­zycji).Filmy ubiegać się będą o 15 nagród, w tym Grand Prix (ufundowane przez Ministra Kultury i Sztuki) oraz o zło­te, srebrne i brązowe „Wa-welskie Smoki”.Na Festiwal przyjazd 70 dziennikarzy i filmowych.

zapowiedziało zagranicznych dystrybutorówRównolegle z konkursem fe­stiwalowym zorganizowane zostaną w Krakowie pierwsze „Targi Filmowe”, na których oferować będziemy nie tylko krótkometrażówki, ale również najnowsze filmv fabularne.PAP
84 DNI POD ZIEMIĄ

Po 84 dniach pobytu w 
położonej na głębokości 
Australijczyk Wyndham 
wyszedł na powierzchnię

grocie 
.'0 m, 

Rendel 
ziemi.

bijąc o 20 dni rekord ustalony w 
listopadzie ubr. przez jego roda­
ka, 37-letniego Billa Penmana.

PO 45 LATACH 
SPOTKALI SIĘ W SZPITALU
Emilia Celesti, przebywając na 

leczeniu w - szpitalu w Lodi, do­
wiedziała się, że w szpitalu tym 
znajduje się chory o tym samym 
nazwisku co ona. Po spotkaniu o-
kazało siń że jest to jej brat. 
dzeństy’o j rozłączone zostało 
1918 r. 1

Rn

W
ŻABIE REKORDY

Angles Camp w Kalifornii
odbyły się doroćzne międzynaro-
dowe 
stwo 
gerii, 
nych
cm.

•zawody skoków żab. Mistrzo 
zdobyła żaba „Repo” z Ni- 
osiągając w trzech kolej-

i skokach odległość 4 m 63 
Właściciel żaby otązymał na-

grodę w wysokości 1000 dolarów.
Światowy rekord trójskoku
żab ustalony przed dwoma laty 
wynosi 5 m 13 cm.

Oświadczenie 
Sekou ToureW niedzielę prezydent Gwi­nei, Sekou Toure, oświadczył, iż 30-osobowa Afrykańska Ra da Ministrów, utworzona na zakończonej niedawno Konfe­rencji na szczycie, zbierze się w Dakarze (stolicy Senegalu) w drugiej połowie czerwca br.Sekou Toure poinformował, iż szefowie, państw afrykań­skich podjęli decyzję powie­rzenia rządowi etiopskiemu misji wyznaczenia SekretarzaGeneralnego OrganizacjiPaństw Afrykańskich, a przed stawicielom Ghany,* Nigerii, Nigru, Tanganiki, ZRA i LTgan dy mianowania zastępców Se­kretarza Generalnego. (PAP)

Pierwsze reakcjeAmerykańska agencja AP podkreślając realizm przywód ców afrykańskich, którzy po­przestali na utworzeniu luź­nej organizacji, wytyczającej tylko kierunek, uważa iż kon ferencja będzie miała donio­słe konsekwencje. „Szefowie państw afrykańskich powzię­li ogromnej wagi decyzje, które otwierają nową erę w walce Afryki o emancypa­cję... Karta Afryki jest pier­wszym krokiem na drodze do scalenia ludzkich i materiało wych zasobów tego koniynen tu i do ewentualnej jedności .Agencje zachodnie podkre­ślają antykolonialne ostrze konferencji. ,Modibo Keita, prezydent Mali, wyraził przekonanie, iz Karta Afryki doprowadzi do zbliżenia między „grupą Na' sablanki a grupą Monroyii i skłoni je do rozważania spraw w świetle jedności A- fryki”. Modibo Keita stwier­dził. źe konferencja me ogra- 'niczyła się do uchwalenia re- , zolucji lecz podjęła środki w celu usunięcia kolonializmu- W najbliższych miesiącac wielkie mocarstwa będą mu siały dokonać wyboru międzj utrzymaniem przyjaźni z iuu mi Afryki, a dalszym PW1C_' ranieni państw kolonisto skich jak Portugalia lub ia sistowskich, jak Afryka 1 łudniowa.lllllllllllllllllllllllllllllllllinM^
Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował: Zbiluf Sęk.
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Wspólna akcja „Głosu i Gazety OJopsłtśej

OPŁACA
Jednej ręki dla wyli­czenia nie starczyło­by, ale dwu — tak: nie ma bowiem w poznańskiem więcej niż 10 spółdzielni produkcyjnych, które miałyby na sumieniu „liczącą się” produkcję wa- rzywno-owocową. Postanowi­liśmy odwiedzić jedno z tych „śmiałych” gospodarstw ze­społowych. parających się po trosze uprawą pietruszki i po midorów. Cel odwiedzin był prosty: stwierdzenie na miej­scu. czemu przypisać fakt zaj knowania się przez rolny ko­lektyw produkcją ogrodniczą: jakiemuś osobliwemu upodo­baniu, czy może realnym kal­kulacjom?Odpowiedź na to pytanie uzyskaliśmy w Iźbicach rawic kich, a więc w spółdzielni pro dukcyjnej, mającej 10-letnie doświadczenie w zakresie pro dukcji warzyw. Otrzymana od powiedź (argumentacja — po­niżej) brzmiała zdecydowa­nie: produkcja warzyw jest opłacalna, opłacalna bardziej od innych upraw polowych.Jaki element podkreślano przy tym najbardziej? Natu­ralnie, korzystne możliwości zbytu wyprodukowanych wa­rzyw. Ale obok tego ważną sprawą pozostaje niemal ca­łoroczny sezon w dobrze zor­ganizowanym ogrodnictwie. Oznacza to nie tylko stałe przychody dla gospodarstwa, lecz ponadto możliwość dość równomiernego wykorzysty­wania własnej siły roboczej. 

W Izbicach wygląda to tak:Ogrodnictwo dysponuje czte rema średniej wielkości cie­plarniami, pięcioma setkami okien inspektowych i blisko pięcioma hektarami ziemi u- prawnej. W cieplarniach w lu tym rozpoczyna się sezon ka­larepą i sałatą, potem przy­chodzi kolej na pomidory i ogórki* później — na kwiaty. Latem cieplarnie pauzują, co zbiega się korzystnie z okre­sem nasilenia robót w polu — po czym wczesną jesienią. po minięciu największego nawa­łu prac gospodarskich, w cie­plarniach podejmuje się ho­dowlę chryzantem, potem fioł ków alpejskich, asparagusu, hortensji. A po nowym roku... od nowa. Naturalnie, cieplar­nie pozostają w ścisłej „koope racji” z oknami inspektowy­mi, które na wiosnę dostarcza ją pierwszej tzw. gruntowej sałaty i rzodkiewki.Jak wygląda zbyt warzyw * iźbickiej spółdzielni? W du żej mierze dokonuje się sprze dąży za pośrednictwem włas­nego sklepu w Rawiczu, la­tem spółdzielnia zaopatruje ponadto w świeże warzywa pobliskie kolonie dziecięce. Dodatkową korzyścią z utrzy mywania ogrodnictwa jest i to, że sami spółdzielcy mogli 
w ostatnich latach wyraźnie poprawić swe jadłospisy do­mowe. Jest to problem na o- gół w „warzywniczych” dys­kusjach wręcz (niesłusznie) pomijany, a przecież chodzi tu o zdrowotność mieszkańców wsi. nie tylko miast!Warzywnictwo dało iźbic­kiej spółdzielni w ubiegłym roku 230 000 złotych obrotu,

to też zarząd planuje dalszą rozbudowę tego działu produk cji. W najbliższych dwu la­tach liczba okien inspekto­wych powiększy się z pięciu­set do tysiąca, wybuduje się czwartą cieplarnię, a areał gruntu, przeznaczony pod po­łową uprawę warzyw, ulegnie rozszerzeniu do dwudziestu trzech hektarów.Co projektuje się na tym — sporym już — kawale ziemi, produkować? Przede wszy-
3WITAMINY- 

^ROOZINYstkim ogórki i pomidory, przy czym zarząd spółdzielni zamie rza wybudować niewielką, gospodarczą przetwórnię wa­rzywniczą, nastawioną na kon serwowanie własnych wa­rzyw i kiszenie kapusty. Jest to zamysł w pełni realny, o- party zresztą na doświadcze­niach szeregu spółdzielni pro­dukcyjnych województw kra­kowskiego i łódzkiego, zwie­dzanych przez przewodniczą-

VI Zjazd Pisarzy 
Ziem Zachodnich

7—9 czerwca br. odbędzie się 
* Zielonej Górze VI Zjazd Pi­
sarzy Ziem Zachodnich i Północ­
nych. Program Zjazdu przewidu­
je m. in. referat Leszka Ełektoro- 
wicza pł. „Literatura i jej pośred- 
•Hcy (radio, telewizja, film)" wraz 
z trzema wystąpieniami korefera- 
łowymi oraz referat Włodzimie­
rza Maciąga pt. „Nowe nurty i 
nowe siły w prozie Ziem Zachod­
nich". W serii „Nadodrzańskich 
Spotkań Literackich" pisarze- 
oczestnicy Zjazdu odbędą spot­
kania autorskie i dyskusyjne. 
Zjazd zakończy wycieczka po 
Ziemi Lubuskiej i spotkanie z 
władzami wojewódzkimi.

Jest to pierwsza na tak dużą 
skalę impreza literacka w lubu­
skim regionie Nadodrza. Dotych­
czas zapowiedziało w niej udział 
około 100 pisarzy i publicystów 
z ziem zachodnich i północnych 
oraz z Warszawy, Krakowa i Ło­
dzi. W Zjeżdzie wezmą również 
udział przedstawiciele wydaw­
ców, rozgłośni radiowych, ośrod­
ków telewizyjnych, bibliotekar­
stwa i księgarstwa. /Materiały Zjaz 

owe publikują czerwcowe nu- 
o zielonogórskiego „Nad- 

°drzą’ j wrocławskiej „Odry".
(cz)

cego z Iźbic. Ostatnio zresztą wielkopolskie gospodarstwa, zespołowe w Łukowie (pow. Oborniki). Wronczynie (pow. Poznań) i Obrze Starej (pow. Krotoszyn) — podjęły pierw­sze próby organizowania pro­dukcji przetwórczej.Jakie w tej chwili trudno­ści w rozwijaniu warzywni­ctwa widzi zarząd iźbickiej spółdzielni? Są to sprawy kadrowe, niowe. dzielni — pod opałowe i — nawodnie Szereg członków spół- nieźle przyuczyło się wodzą dwóch stałychfachowców — w nowej spe­cjalności. Większych kłopo­tów nastręcza kwestia opału. Podczas minionej srogiej zi­my, rawickie władze powia­towe dosłownie uratowały spółdzielcze cieplarnie, prze­rzucając do Iźbic koks z roz­maitych przedsiębiorstw i in­stytucji. Jednakże wiemy, że trudności opałowe nie zniknę ły, a w powiecie nie ma tor­fowisk. Oto szkopuł, bez roz­gryzienia którego nie ruszy­my z produkcją — na szerszą skalę — nowalijek.

I wreszcie sprawa deszczów ni. — Zainstalowanie takiego urządzenia w każdym gospo­darstwie, które przekroczy pe wien minimalny próg rozwoju produkcji warzywniczej — sta je się koniecznością, w prze­ciwnym bowiem razie gospo­darstwo to naraża się na nie­bezpieczeństwo strat w wyni ku suszy, ponadto ręczne pod lewanie jest niesłychanie pra cochłonne, co podwyższa koszt uprawianych warzyw.Na koniec zdradzimy jesz­cze dodatkową przyczynę, któ ra spowodowała, iż pojechali­śmy na zwiad właśnie do Iz­bic: oto godzi się przypomnieć, że tamtejszą spółdzielnią kleru je Bronisław Luty — prezes Rady Centralnego Związku Spółdzielczości Produkcyjnej w Polsce. Sądzimy, że członko wie blisko pięciuset gospo­darstw zespołowych Wielkopol ski mogą w pełni zawierzyć słowom Prezesa o opłacalności produkcji warzyw. Co więcej, mogą pojechać do Iźbic, porozmawiać, osobiście się przekonać. Powinien w tego ro dzaju wycieczkach nadal poma gać Wojewódzki Związek Roi niczych Spółdzielni. Właśnie w imię realnej kalkulacji.
PIOTR ZYCKI

eakcja taka nieustannie przebiega na Słońcu. Gdybyśmy potrafili odtworzyć ją na Ziemi, ludzkość zyskałaby nie­przebrane ilości taniej energii, której źródłem byłaby woda z jezior, mórz i ocea­nów...Zmarły przed kilkoma laty znany radziecki fizyk jądrowy, I. Kurczatow twierdził, że dru- połowa XX wieku będzie wiekiem energii termojądrowej. Ostatnio kontynuatorzy jego myśli, pracujący w Instytucie Energii Atomo­wej im. Kurczatowa poczynili duży krok 
w tym kierunku otrzymując na przeciąg ułamka sekundy plazmę o temperaturze 40 milionów stopni.

Kłopoty z plazmąPlazma — to niejako czwarty stan skupie­nia materii, gdyż nie jest ona ciałem stałym, ani cieczą, ani też gazem. Jest to „gaz” pod­dany niesłychanie wysokim temperaturom, przekraczającym 10 tysięcy stopni, kiedy ma­teria nie składa się już z atomów lecz jest mieszaniną naładowanych cząstek: jąder i elektronów i pod względem elektrycznym jest neutralna.Przy dalszym podnoszeniu temperatury plazmy jej cząstki nabierają takiej prędkości, że pokonując wzajemne odpychanie zaczynają łączyć się ze sobą wydzielając olbrzymie ilo­ści energii. Jednakże dla realizacji takiej syn­tezy niezbędna jest określona ilość cząstek w każdym centymetrze sześciennym plazmy i ta ilość musi być zachowana przez dłuższy czas. Przy ilości 1000 miliardów cząstek w 1 centy­metrze sześciennym plazmy i przy tempera­turze 100 milionów stopni, gdy prędkość ru­chu jąder osiągnie 4 miliony kilometrów na godzinę, łączenie się jąder będzie następowało co 0,01 sekundy, a jeden litr plazmy wydzieli 100 milionów kilowatów energii, czyli 20 razy więcej od największej radzieckiej elektrowni- wodnej. Stąd więc wypływa zadanie: utrzy­mać plazmę ogrzaną do takiej temperatury w ciągu okresu wystarczającego dla realizacji reakcji syntezy przebiegającej nieustannie i ła godnie jako kontrolowany proces. Dotychczas bowiem udało się zrealizować taką reakcję je-

Krok ku sztucznemu
słońcudynie buchu

Już

w formie gwałtownej, w postaci wy- bomby wodorowej.
Magnetyczne pułapkiod dziesięciu z górą lat uczeni całegoświata głowią się nad konstrukcją urządzenia termojądrowego, które odpowiadałoby takim warunkom. Powstało szereg urządzeń do­świadczalnych, jak radziecki „Ogra”, angiel­ska „Zeta”, czy amerykański „Stellator”. Każ­de z tych urządzeń oparte jest na zasadzie tzw. „butelki magnetycznej”, czyli urządzenia, w którym plazma zawarta jest jak gdyby w butelce, a jej ścianki stanowią pole magne­tyczne. Umożliwia to ogrzewanie plazmy do wysokich temperatur bez obawy „stopienia” ścianek.Jednakże wszystkie te urządzenia miały po­ważne wady. Umożliwiały m. in. utrzymanie plazmy w wysokiej temperaturze tylko przez stutysięczne części sekundy. Poza tym nie po­trafiły one utrzymać przez dłuższy czas od­powiedniej gęstości plazmy.Od kilku lat grupa uczonych radzieckich pod kierunkiem prof. Arcimowicza pracowała nad konstrukcją nowego typu pułapki magne­tycznej. Owocem ich pracy było urządzenie termojądrowe „PR-5”, przy pomocy którego osiągnięto niebywały sukces: uzyskano plaz­mę o temperaturze około 40 milionów stopni i gęstości 10 miliardów cząsteczek na centy­metr sześcienny. Ponadto, co uważane jest za największe osiągnięcie, w pułapce „PR-5” plazma nie wykazuje tych cech nietrwałości, które przedtem wydawały się nie do zwalcze­nia. Plazmę o wspomnianym stopniu gęstości i temperatury udało się utrzymać przez kilka setnych sekundy, czyli kilkakrotnie dłużej niż we wszelkich dotychczasowych urządzeniach termojądrowych.Jest to sukces na skalę światową. I niewąt­pliwie przybliża znacznie ów dzień, o którym wspominał prof. Kurczatow, kiedy człowiek zapali na Ziemi sztuczne słońce.

WOJCIECH KULICKIościu, siądź pod mym liściem, a odpocznij so­bie — pisał przed paroma wiekami Kocha­nowski o lipie. W tym roku, choć to brzmi na pozór nieprawdopodobnie, pod współ­czesną lipę, czy gruszę zawędrować ma — licząc wszystkie formy ruchu wczasowo-turystycznego — 33 miliony mieszkańców naszego kraju. Więcej, niż statystycznych Polaków. 15 min. ma wziąć udział w wycieczkach, 12 — w wypoczynku niedzielnym, a 6 — w urlopach i wakacjach.To bardzo dużo, bo przed 6—8 laty na wypoczy­nek i włóczęgę wyjeżdżało dziesięciokrotnie mniej ludzi. A w ciągu tych lat baza ekonomiczna tury-styki, a zwłaszcza jej zaplecze miczno-hotelowe nie rozwijało do wzrostu ilości uczestników.Trudności potęguje fakt, że
handlowo-gastrono- się proporcjonalnierynek turystycznywciąż jeszcze traktowany jest w Polsce jako zjawi­sko sezonowe, co zwęża możliwości wszechstron­nych przygotowań i utrudnia gruntowne poznanie potrzeb. Nie doceniono też dotychczas konieczności prowadzenia na minimalnie bodaj przyzwoitą skalę naukowego badania tej ekonomiczno-socjalnej (czy — jak kto woli: odwrotnie) dziedziny, odgrywają­cej coraz większą rolę w naszym życiu.Na realizację tych postulatów jest jednak w tym roku za późno. Wypada je odłożyć jeśli nic ad ca- lendas graecas, to na przyszłe (oby najbliższe) lata.

PIERWSZE OSTRZEŻENIEDecyzję, podjęte pod koniec ub. r. przez Minister­stwo Handlu Wewnętrznego ustaliły tzw. terminy gotowości handlu do poszczególnych sezonów. Listę otwierał dzień 15 marca, zwiastujący rozpoczęcie sezonu wiosenno-letniego.Tymczasem handel — biorąc ogólnie — nie był i nadal nie jest należycie przygotowany do tego se­zonu. Winy za ten stan rzeczy szukać jednak należy nie w sferze obrotu towarowego. W wielu branżach, przemysł, na skutek zimowych trudności, jeśli nawet wywiązał się z dostaw pod względem globalnym — zdecydowanie zawiódł pod względem asortymento­wym. Zapowiadane przez Ministerstwo Przemysłu

Pracodawca na ławie oskarSonycEi

„Rozwiązuję stosunek praćjŁIleż to pism urzędowych, zawierających te, groźne słowa krąży jak Polska długa i szeroka, między „pracodawcą i „pracownikiem”? Ile razy kryje się w nich niesprawiedli­wość, szykana, krzywda?Ile mamy wypadków bezprawnego przedłużania czasu pracy, nieprawidłowości w udzielaniu urlopów, nadużyć w stosunku do pracujących kobiet i młodocianych, naruszeń przepisów bhp?Na V Kongresie Związków Zawodowych dużo uwagi po- święcono, wysoce niepokojącemu zjawisku, łamania przepi­sów prawa pracy, głównie przez tych, którzy są odpowie­dzialni za prawidłowe ich stosowanie — przez „pracodaw­ców”! W wyniku debat sejmu związkowego, ostro postawio­no problem sankcji za naruszenie praw pracowniczych.
PROPOZYCJE PRACOWNIKÓWW tym samym okresie wykończone zostały .projekty no­wych kodyfikacji, w których nie pominięto przepisów kar­nych z dziedziny prawa pracy. Mowa o projekcie kodeksu karnego oraz o projekcie prawa o wykroczeniach. Oba pro­jekty zawierają osobne rozdziały, poświęcone ochronie praw pracowniczych. Niestety — organy, przygotowujące je, nie działały we wzajemnej łączności (mimo, że w ich skład wchodzili częściowo ci sami ludzie) i nie doszło do zharmo­nizowania obu projektów uregulowania odpowiedzialności za łamanie przepisów prawa pracy.Wynikło stąd zaprojektowanie dwóch różnych form odpo­wiedzialności za te same niemal czyny, przesadna penaliza­cja, różne ujęcie szkodliwości społecznej, naruszeń prawa pracy, niejednakowa ocena stopnia zagrożenia omawianymi czynami interesu społecznego i indywidualnego. Gmatwa to jeszcze bardziej nasze prognozy dalszego rozwoju świado­mości prawno-społecznej społeczeństwa i potrzeb prewencji generalnej. A wydaje się, że główną uwagę zwrócić trzeba na inne — poza sankcjami typu karnego — środki oddzia­ływania na pracodawców, łamiących prawo pracy, lub nie respektujących go pracowników.Trzeba obiektywnie przyznać, że przed projektodawcami stały niemałe trudności.Do najważniejszych zaliczyć należy to, że jesteśmy zmu- eeni „doczepiać” przepisy karne do przestarzałego systemu prawa pracy, ponieważ jego kodyfikacja i unowocześnienie może być dopiero dziełem przyszłości. Następnie brak jest wyników szczegółowych badań nad źródłami ekonomiczny­mi i socjologicznymi oraz nad rozmiarami zjawiska łamania prawa pracy w naszych warunkach, jak również nad rezul­tatami wpływu poszczególnych sankcji typu karnego na ła­miących te prawa. Projektodawcy pracowali więc niejako „na ślepo” i na zasadzie wyboru najmniejszego zła...W obowiązującym stanie prawnym, ciężar ochrony prawa pracy przy pomocy kar spoczywa na postępowaniu karno­administracyjnym (wyjąwszy jeden, prawie nie stosowany dziś, specjalny przepis, tzw. „małego kodeksu karnego”).
NIEWYDARZONY NOWORODEK

W tych warunkach, projekt odrębnego rozdziału projektu kodeksu karnego pt. „Przestępstwa przeciwko prawom pra­cowniczym”, wprowadził zupełne novum. niestety, nie dość szczęśliwie uformowane i ostrzelane już w piśmiennictwie prawniczym w toku dyskusji.Projektowi temu słusznie zarzuca się „przepenalizowanie" stosunków pracy sankcjami karnymi. Np. za odmowę przy­jęcia do pracy kobiety w ciąży, przewiduje on zagrożenie więzieniem do 1 roku lub grzywną w granicach od 100 do 25.000 zł, podczas gdy żaden przepis prawa pracy nie prze­widuje takiego karalnego zakazu, a trudno rokować, czy obejmie go przyszły kodeks pracy (nie kwestionujemy, oczy­wiście, społecznego potępienia takiego czynu i odpowiedzial­ności służbowej czy dyscyplinarnej za popełnienie go).Z drugiej strony, projektodawcy k. k. nie przewidzieli wy­raźnie i jasno sformułowanej odpowiedzialności za złośliwe zwolnienia z pracy, za jawne szykany przy zwalnianiu $ pracy lub poszukiwaniu po zwolnieniu nowej pracy (nadu­życia z opiniami i świadectwami pracy) — o co opinia spo­łeczna woła już od dawna. Taki właśnie przepis znalazł się w projekcie prawa o wykroczeniach, a — zdaniem pod­pisanego — miejsce jego jest w kodeksie karnym.Szereg czynów, które są dotąd wykroczeniami, uznano za kodeksowe przestępstwa. Oznacza to niesłuszną koncepcję zbyt daleko idącej ingerencji prawa karnego w stosunki pracy, których specyfika wymaga środków ochrony ener­gicznych, ale leżących raczej w sferze oddziaływania dys­cyplinarnego lub organizacyjnego, a w ostrzejszych przy­padkach — sądów typu społecznego, wśród nich kolegiów karno-administracyjnych.
JERZY JASIŃSKI

- gastronomiczne rozważania

Dwa łyki
trudnej turystykiLekkiego obuwie tekstylne, tak ważne z „turystycz­nego punktu widzenia”, znalazło się na rynku w niedostatecznych ilościach i bardzo wąskim wybo­rze. Kretony dostarczono do detalu w ilości wzorów nie większej niż 20 procent zapowiedzi przemysłu na zeszłorocznych giełdach. Gruntownie zawiodły dostawy odzieży młodzieżowej i dziecięcej, zwłasz­cza przydatnej w związku z wyjazdem na kolonie. Są poważne luki w zaopatrzeniu w „dorosłe* wdzianka, dzianinę, obserwuje się niedostatek sze­regu artykułów sportowych i odzieży sportowej.
NAJWAŻNIEJSZY: INTERES SPOŁECZNYNie tu jednak upatrywałbym newralgicznego punktu zaopatrzenia tegorocznego turystycznego la­ta. Jak bowiem wiadomo z doświadczenia ubiegłych lat, największe trudności powodowało zawsze wy­żywienie.Jak wybrniemy z nich w tym roku, kiedy w wy­niku zeszłorocznego nieurodzaju powstały na rynku trudności zwłaszcza w zakresie zaopatrzenia w mię­so i masło? Kiedy — jak to stwierdził niedawno minister Lesz — „...całkowite przezwyciężenie trud­ności na rynku mięsa musi jeszcze trwać, ponieważ odbudowa pogłowia wymaga czasu i może mieć miejsce dopiero na bazie tegorocznych zbiorów”?Ministerstwo Handlu Wewnętrznego kieruje już w czerwcu na rynek zwiększone ilości artykułów w pewnym sensie zastępczych. Więcej dżemów, maka­ronu, tłuszczu wieprzowego, margaryny, jaj. W tej sy­tuacji pierwszoplanowego znaczenia nabiera postulat takiego rozdziału tych towarów, aby możliwie naj­bardziej odpowiadał on „turystycznemu popytowi”. I tutaj rady narodowe, nie odbierając przedsiębior-

stwom handlowym odpowiedzialności za zaopatrze­nie danego rejonu, powinny troszczyć się o uwzględ­nienie tych potrzeb. Najistotniejsze jest nie to, czy, lepiej będzie zaopatrzony sklep MHD, czy PSS, lecz to, żeby możliwie najlepiej zaopatrzony był klient, a m. in. turysta. Możliwość przerzucania w razie potrzeby pewnych ilości towaru może dotyczyć zwłaszcza handlu wiejskiego, który w poprzednich latach najgorzej wywiązywał się z obowiązków za­opatrzenia swoich regionów turystycznych. „Patrio­tyzm” i interesy jednego przedsiębiorstwa handlo­wego nie mogą górować nad interesem społecznym.
PO CO PŁYWAĆ? **Poważne trudności mieć też będzie gastronomia, bazująca przecież aż nadmiernie na mięsie. Trzeba, aby przemysł gastronomiczny poszedł śladem prze­mysłu garmażeryjnego i w pełni wprowadził jako podstawowy wskaźnik planowanie wartości nie produkcji lecz przerobu. W połączeniu z noweliza­cją systemu premiowania personelu, powinno to zachęcić gastronomików do produkcji dań bez- i półmięsnych. Chodzi tu przede wszystkim o potra­wy mączne i warzywne.Gastronomia państwowa i spółdzielcza otrzymuje w tym roku w ośrodkach wczasowo-turystycznych pewną ilość nowych miejsc konsumpcyjnych. Nie­wiele one jednak pomogą, jeśli cały wysiłek nie zo­stanie skierowany na wykorzystanie posiadanych urządzeń produkcyjnych i dostosowanie ich do tych surowców, jakie są do dyspozycji. W tej sytuacji konieczna jest ostrożność z wszelkimi „ozdobnika­mi” .Pływająca kawiarnia na Wiśle, o czym donie­siono niedawno, może być, ale nie musi. Nie muszą też być ściany malowane „w picassy” i co dzień zmieniane girlandy nad wejściem do gospód 'wiej­skich. Najważniejsze jest to, aby nie było problemu ze zjedzeniem obiadu.A chodzi w sumie o to, żeby możliwie z najlep­szym skutkiem uniknąć wstrząsów w tym tyle wielkim, co trudnym roku wczasowo-turystycznym.

BOGUSŁAW REICHHAŁI
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Po przeczytaniu wiadomości, 
że renciści mogą otrzymać 
również skierowania na wcza­
sy postanowiliśmy z żoną sko­
rzystać z tej okazji. W Woje­
wódzkim Biurze FWP przyję­
to nas bardzo życzliwie. Zosta­
liśmy nie tylko poinformowa­
ni o możliwościach, wyjazdu. 
Załatwienie wszystkich for­
malności wraz z uzyskaniem 
potwierdzenia w Związku Ren 
cistów, zapłaceniem za skiero­
wanie trwało niecałą godzinę.

Tak więc dzięki Funduszowi 
Wczasów spędzimy z żoną 14 
dni nad morzem. Przyznajemy 
się, że byliśmy mile rozczaro­
wani uprzejmością i życzliwo­
ścią pracowników Biura.Zofia i Bolesław Iwańscy Poznań
IV Rocznik TRZZ

Konspiracyjna pedagogizacja?
Panuje pogląd że nieletni przestępcy wywodzą się najczęściej ze środowisk zdemoralizowanych. Tymcza­sem rzeczywistość jest nieco inna; często właśnie jabłko pa da daleko od jabłoni.„Mniej więcej przed dwoma laty opublikowano wyniki ba dań przeprowadzonych przez Komendę Główną MO i Mini­sterstwo Sprawiedliwości. Ba­dania te wykazały, że 86 (!) procent nieletnich, którzy u- legli demoralizacji i wykoleję niu pochodzi z rodzin .stara­jących się o jak najlepsze wy chowanie dzieci. Dlaczego więc skończyło się tylko na dobrych intencjach? Główna przyczyna to nieznajomość pod stawowych metod pedagogi­cznych, z czym wiąże się m.

Ludzie, ziemia, morzeTowarzystwo Rozwoju Ziem Zachodnich wydało IV Tom Roczników TRZZ pt. „Ludzie, ziemia, morze”. Wydawnictwo to jest pomyślane jako ency­klopedia wiedzy o ziemiach zachodnich i północnych.W tym tomie szczególnie bo gato reprezentowana jest te­matyka morska. O 18-letnim naszym dorobku w zagospoda rowywaniu ziem zachodnich i północnych pisze przewodni czący Rządowej Komisji Roz­woju Ziem Zachodnich, wice­prezes Rady Ministrów — Ze­non Nowak. Na temat gospo­darki morskiej artykuł publi­kuje minister Żeglugi — prof. Stanisław Darski. O polityce oświatowej na ziemiach zacho dnich i północnych mówi wi­ceminister oświaty — Ferdy­nand Herok.Dynamice przeobrażeń spo-łeczno-demograficznejdnich północnych zacho- woje-wództw poświęcony jest arty­kuł doc. dr. Janusza Ziółkow­skiego z Poznania. O udziale żołnierzy WP w wyzwalaniu, zagospodarowaniu i rozwoju ziem zachodnich i północnvch pisze gen. bryg. — Eugeniusz Kuszko.Ponadto Rocznik zawiera monografie miast i osiedli na
18 min. zl czeka 
na klientów PKO

ziemiach zachodnich i północ­nych.
Zamówienia na książkę przyj­

muje — Sekretariat Prezydium 
Rady Naczelnej TRZZ — Zespół 
Kolportażu Wydawnictw — War­
szawa, Al. Jerozolimskie nr 41 
lub za pośrednictwem przedsta­
wiciela Towarzystwa, (na)

Cenna inicjatywa 
wydawniczaNakładem Poznańskiego Pedagogicznej jewódzkiej w

Wydawnictwa — na zlecenie Biblioteki Wo- Poznaniu — u-

Dzięki temu, że co roku wzrasta­
ją oszczędności w PKO, rosną tak 
że odsetki na książeczkach. W 
tym roku z tego tytułu I Oddział 
Miejski PKO w Poznaniu wypłaci} 
już 10 min zł. Natomiast 18 min. 
zł czeka jeszcze na odebranie 
przez mieszkańców Poznania i po 
wiatu.

Oddział PKO w Poznaniu doko­
nuje wypłaty odsetek w ciągu je­
dnego dnia. Książeczki oszczędno 
ściowe złożone po południu do do 
pisania w nich należnych odsetek 
można odebrać następnego dnia 
rano, (a)

kazały się dwie bibliografie; chemii i wychowania fizyczne, go. Obydwie książeczki obej. mu ją noty bibliograficzne, do­tyczące książek i artykułów, opublikowanych w latach 1959 — 60. Pomyślano je jako po­moc zwłaszcza dla nauczycie­li i szkół.Bibliografia chemii obejmuje 193 pozycje następujących działów: historii chemii, nau­czania, podręczników, chemii fizycznej, eksperymentalnej analitycznej, nieorgamiczne’ organicznej, przemysłowej i przemysłu chemicznego, bio­chemii.Bibliografia wychowania fi­zycznego obejmuje 262 pozy­cje, zgrupowane w działach ogólnym (bibliografia, czaso-pisma, zjazdy, konferencje, u.

in. niedocenianie wychowaw­czego znaczenia — postępo­wania dorosłych i wpływu śro dowiska na kształtowanie po stępowania dziecka.Jeden z życiowych paradok sów polega na tym, że nie do pomyślenia jest wykonywanie jakiegokolwiek zawodu bez kwalifikacji, podczas gdy na der często życiowi i pedagogi czni analfabeci mają pełnić arcytrudne funkcje rodziciel­skie. Niewiele jest chyba prze sady w określeniu Maksyma Gorkiego „Trudno urodzić człowieka, ale wychować sto kroć trudniej”.Pozostaje jednak pedagogi zacja rodziców. Ta długofalo wa akcja trwa już zresztą od kilku lat. Pierwszy rzut oka na jej obecne rozmiary mo­że nawet spowodować tzw. za wrót głowy od sukcesów.Pedagogizacją rodziców zaj muje się TSŚ, TPD, TWP (w ramach „Uniwersytetów dla rodziców” i „Uniwersytetów Powszechnych”), Liga Kobiet (w ub. roku w Wielkopolsce zorganizowała ponad 800 od­czytów i pogadanek) oraz wie le innych organizacji i insty tucji. Bardzo żywo proble­mem tym interesuje się Kura torium Okręgu Szkolnego Po znańskiego, które wydaje „Po gadanki pedagogiczne dla ro dziców”. Na podstawie tych materiałów nauczyciele pod­czas spotkań z rodzicami o- mawiają najważniejsze próbie my z zakresu współpracy szko ły z domem, pomocy dzieciom w nauce, wychowania dzie­ci trudnych itp.Z pedagogizacją nie jest je­dnak wcale tak dobrze jak­by się na pozór mogło wyda­wać. Zasługująca na uznanie działalność Kuratorium jest przede wszystkim nieco spora dyczna (obowiązuje zasada: cztery pogadanki w ciągu ro­ku) i w pewnym sensie... spóź niona. Przecież rodzice powin ni mieć pewien zasób umie­jętności pedagogicznych wła­ściwie tuż po urodzeniu się dziecka, a nie wgryzać się w problemy wychowania dopie­ro wówczas, kiedy dziecko za­czyna uczęszczać do szkoły czy przedszkola.No dobrze — może ktoś za oponować — ale rodzice mają cy dzieci w wieku przedszkol nym mogą korzystać z akcji pedagogizacyjnej prowadzonej przez inne instytucje. Słusz­nie; jednakże ta akcja ma swo je cienie. Jednym z nich jest brak koordynacji, co powodu­je, że na mapie pedagogizacji znajduje się niemało białych plam. Dalej — tylko niektóre instytucje np. TWP, nadają

Oczywiście, przesadzam, lu­dzie o przeciętnym poziomie intelektualnym, przekonani ponadto o potrzebie zdobywa­nia i podnoszenia pedagogicz­nych kwalifikacji bez więk­szego trudu dowiedzą się, w jaki sposób można ten cel o- siągnąć. Bez większego trudu — to nie znaczy bez jakiego­kolwiek trudu. Boć przecież je śli ktoś nie chce liczyć na przy padek i czekać tak długo, do­póki nie usłyszy lub nie zoba czy komunikatu, zawiadamia jącego o organizacji odczytu czy cyklu odczytów („rekla­ma” w tym zakresie jest zre­sztą bardzo anemiczna), musi dociekać sam — gdzie, co i kie dy. Ale nie każdy wie, dokąd zwrócić się w tej sprawie o informacje.Przysłowiowy Kowalski nie zawsze wie, że pedagogizacją rodziców zajmuje się np. Liga Kobiet. Zadaniem tej organi­zacji jest natomiast trafienie do Kowalskiego. Jak to wy­gląda w praktyce?W Wielkopolsce przy 24 za­rządach powiatowych LK istnieją poradnie prawno-s;x> łeczne, w których pracują tak że pedagodzy udzielający wszelkich wyjaśnień w zakre sie wychowania. Zapytałem 15 reprezentantów różnych środowis*, czy słyszeli o dzia łalności owych poradni. Padło 15 negatywnych odpowiedzi, które zdają się świadczyć o „konspiracji” akcji pedagoga zacyjnej. A przecież chodzi nie tylko o informowanie lu­dzi o możliwościach uzupełnia nia pedagogicznych kwalifika cji. Do tego trzeba najpierw zachęcać. Wielu bowiem rodzi ców nie zdaje sobie sprawy ze swej pedagogicznej ignoran cji lub też jest przekonana, że najważniejsze to dobre inten cje. I dlatego propagowanie pedagogizacji, które można u- znać za wysoce niezadowala jące, powinno chyba być wy­suwane na plan pierwszy. Pa miętajmy, że 86 procent nie­letnich przestępców miało ro dziców starających się jak naj lepiej wychować dzieci.
MICHAŁ ŁUCZAK

Po wielkiej imprezie - nowe emocje
Finisz piłkarzy 

nie dła wszysiLich pomyślny

Przez dwa tygodnie emocjonowaliśmy się doskonałą posta wą naszych kolarzy w Wyścigu Pokoju. Serdecznie ra­dowaliśmy się z ich zwycięstw Jesteśmy dla nich pełni uzna" ™- --------Końcowe zwycięstwo nie nr7v'
T’qIt 111 T idŁGjf —____ • -

nia. Tym razem nie udało się.padło nam w udziale. Trudno! tym tkwi również jego wielki 
Obecnie z niemniejszą uwagą śle 

dzić będziemy przebieg bokser­
skich mistrzostw Europy w Mosk­
wie. I tutaj będziemy wygrywać i 
przegrywać. Tak będzie przez kil­
ka dni. A potem czekają nas dal­
sze emocje: mistrzostwa szermier­
cze świata w Gdańsku, zmagania 
o mistrzostwo Europy koszykarzy 
we Wrocławiu itd itd. Rok przed-

Tak już jest w sporcie —

chwały, organizacjafizycznej), wychowania fizycz-t nego (teoria, anatomia, fizjolo­gia, higiena, historia, pedago­gika, psychologia, metodyka i dydaktyka, sprzęt, urządze­nia).Cenna inicjatywa wydawni­cza (warto ją kontynuować'* spotka się na pewno z uzna niem nie tylko pedagogów.

u, it„r'jswym wykładom charakter cy 
hklicznv T Hlatocro 75 urinlz.^kliczny. I dlatego nie za wielekorzyści odniesie Kowalski, jeśli dziś wysłucha pogadan­ki na temat „sympatia i przy­mus w wychowaniu”, a za dwa miesiące na temat „wy­chowanie estetyczne dzieci”.Za główny mankament pe- dagogizacji, prowadzonej po za szkołą, byłbym natomiast skłonny uznać... konspirację.

W muzykalnym Poznaniu

Koncerty i popisy
Z wielką ciekawością oczeki­

waliśmy wszyscy recitalu 
fortepianowego Eugen Lista 

(USA), o którym od 25 lat do­
chodziły słuchy zza Oceanu. Za­
słynął jako odtwórca muzyki a- 
merykańskiej, którą z zapałem 
propaguje na całym świecie. Od­
krył zapomnianą „Sonatę na 
skrzypce” F. Liszta (we Weima­
rze). Program poznańskiego reci­
talu obejmował kompozycje du­
żej formy: suitę „Grobowiec 
Couperin” Ravela oraz „Sonaty”: 
Chopina (b-moll) i Schumanna 
(g-moll).

E. List nie jest równym piani­
stą. Każdą interpretację rozpo­
czyna, z reguły, w zbyt szybkim 
tempie, grając mało przejrzyście 
i nerwowo. Ale mniej więcej od 
połowy utworu uspokaja się, od­
najduje piękne brzmienie — by 
zakończyć kompozycję już sty­
lowo, często wręcz porywająco. 
Tedy w Ravelu znakomicie za- 
brzmiała dopiero finałowa „Toc­
cata". W chopinowskiej Sonftcie 
dwie ostatnie części podane zo­
stały z prawdziwym odczuciem 
(„marsz żałobny"). Mniej podo­
bał mi się Schumann, ujęły zno­
wu w szatańskich tempach, ale 
właśnie jakoś zbył elektrycznie,

wyrazowo chłodno, pozbawiony 
romantycznej emocji. E. List, jako 
technik, zasługuje na miano wir­
tuoza pierwszej klasy, lecz w su­
mie wydaje się, że nie dobrał 
odpowiedniego dla swej indywi­
dualności programu. Szkoda, że 
recital zakończyły akurat utwory 
L. Gotłschalka (USA), łrącące na­
strojem drugorzędnej kawiarni.

*
Wybitną frekwencję publicz­

ności cieszył się „koncert muzy­
ki i słowa” w klubie „Mozaika" 
przy Starym Rynku. Wiersze K. 
Alberti-Cocola, K. Flataua, F. M. 
Nowowiejskiego i L Turkowskie­
go (grupa poetycka „Złota/Mo­
zaika") recytowała zawsze suge­
stywna A. Koncewicz (laureatka 
festiwalu teatralnego»w Kaliszu). 
Szereg troskliwie dobranych 
pieśni, od Bramsa i Wolfa po 
Rachmaninowa .i Obradorsa (lu­
dowe autentyki hiszpańskie) śpie­
wała ze subtelnym wdziękiem B. 
Jeżewska (mezzosopran). Akom­
paniował i grał solo niżej pod­
pisany, przeplatając poetyckie 
słowo drobnymi utworami Cho­
pina, Debussyego i Ravela,

Koncert absolwentów Pansłw. 
Podstawowej Szkoły Muzycznej

hn. H. Wieniawskiego pozwolił 
na ukazanie artystycznego do­
robku tej uczelni. Efektownie wy­
padła U cł imprezy czyli popi­
sy bardziej zaawansowanych tech 
nicznie uczniów, z towarzysze­
niem Wlkp. Orkiestry Symfonicz­
nej — pod batutą zasłużonego 
dyrektora szkoły K. Broniew­
skiego. Wyróżnił się talent L 
Ofierskiej w „Koncercie C” Mo­
zarta. Ciekawostkę stanowił prze­
śliczny, dotąd u nas mało znany 
„Koncert na fortepian A-dur" 
Diettersdorfa, grany przez 3 pil­
ne absolwentki: K. Pawełczyk, D. 
Klimek i D. Radojewskę. Klasycz­
ny, spokojny styl zrozumieli rów­
nież: R. Wolniewiczówna i M. 
Saskowski w „Koncercie D-dur" 
Haydna. Na zmianę z pianistami 
występowali skrzypkowie (m./ In 
uzdolniony S. Białous) i jeden 
przedstawiciel kontrabasu (R. Ka­
czanowski). Jeśli młodym adep­
tom nerwy nie zawsze pozwoliły 
by wszystkie zamierzenia udały 
się idealnie, bądźmy wyrozumiali 
— przeżywali przecie uroczyste 
momenty zakończenia ważnego 
etapu studiów.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

olimpijski obfituje 
wielkiego kalibru.

imprezy

My w Wielkopolsce musieliśmy 
połknąć gorzką pigułkę. Straciliś­
my jedynego reprezentanta w eks 
traklasie piłki nożnej — Lecha, 
czy dębieccy chłopcy sprawią nam 
za rok niespodziankę i znowu za­
silą grono najlepszych drużyn pił­
karskich? Szczerze im tego wszy­
scy życzymy!

W I LIDZE LECHIA LICZY, 
ŻE MOŻE...

Lechia pokonała ŁKS 3:0, i ze­
pchnęła w tabeli rozgrywek Lecha

Dziuba Salska, reprezentująca 
barwy Hutnika, zdobyła w zawo­
dach gimnastycznych CRZZ, 
pierwsze miejsce w międzynaro­
dowej klasie mistrzowskiej. (x)

♦ Piłkarska klasa A
W niedzielę odbyła się 19 

za spotkań o mistrzostwo 
kopolskiej klasy A w piłce 
nej. Oto wyniki.
Vitcovia Witkowo — 

Stella Gniezno 
Ostrovia Pogoń Skalm. 
Włókniarz Kalisz — 

Górnik Turek

kolej 
wiel- 
noż-

6:1
2:4

9. Mosiński KS
10. Włókniarz Stęszew
11. Posnania
12. Piast Kobylin

19
19
19
19

17
14
13
6

31:33
10:28
30:41
24:77

KKS II Kępno — Stal Ostrów 
Prosną Kalisz —

Victoria Jarocin
Olimpia Koło

Górnik II Konin
TABELA

1. Pogoń Skalm.
2. Olimpia Koło
3. Prosną Kalisz
4. Vitcovia Witkowo
5. Włókniarz Kalisz
6. Stal Ostrów
7.
8.
9.

10.

Stella Gniezno
Victoria Jarocin
Ostrovia 
Górnik

11. Górnik
12. KKS II

Polonia n

3:0

1.0

GRUPA III
Olimpia II Poznań — 

Obra Zbąszyń
Warta Międzychód — 

Unia Swarzędz
Stomil P-ń Mielno Wągr.
Ogniwo P-ń — Sparta Oborn. 
Patria Buk — Wełna Rogoźno 
Sokół Piła — Warta II P-ń

2:0

2:0
4:1

2:1

Turek 
II Konin 
Kępno
GRUPA n

19
19
19
19
19
19
19
19
19
19
19
19

31
29
27
25
23

16
15
14
14
11

4

59:31
58:28
55:14 
45:28
38:23
27:31 
28:47 
35:41
33:34 
22:43
13:36 
16:66

1.
2.
3.
4.
5.

TABELA
Sparta Oborniki 
Sokół Piła 
Olimpia II P-ń 
Warta II P-ń 
Patria Buk

6. Obra Zbąszyń
7.
8.
9.

10.
11.
12.

Warta Międzychód
Ogniwo P-ń
Nielba Wągrowiec
Wełna Rogoźno
Stomil P-ń 
Unia Swarzęd

19
19
19
19
19
19
19
19
19
19
19
19

25
23
23

21
16
16
16
15

10

47:18
37:26
38:21
43:25
22:25
29:33
29:28
32:36
22:36
19:32
36:50
15:38

P-ń — San P-ń
Ravia Rawicz — Kania Gostyń 
Posnania — Obra Kościan
Luboński KS — Rawicki 
Włókniarz Stęszew

Piast

2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.

1:0

KKS 2:2

Mosiński KS 
Kobylin — 
Energetyk Poznań

TABELA
Energetyk P-ń 
Obra Kościan 
Rawicki KKS 
Kania Gostyń 
Ravia Rawicz 
San Poznań 
Polonia n Poznań 
Luboński KS

19
19
19

31
26

19

19
19

20 
M 
18 
is

1:0

48:15 
33:16 
37:23 
32:23 
22:21 
33:23 
29:31
23.30

Z krają i ze świata
Koszykarze Brazylii zdobyli mi­

strzostwo świata. Drugie miejsce 
zajęła Jugosławia przed ZSRR, 
USA i Francją.

W mistrzostwach Wyższych Szkół 
wychowania fizycznego zwycięży­
ła Warszawa, przed Wrocławiem, 
Krakowem i Poznaniem.

Na regatach otwarcia w Krusz­
wicy uczestniczyło ponad 600 wioś­
larzy. Kubiak z poznańskiego Try­
tona wygrał wyścig jedynek, a w 
dwójce ze swym kolegą klubowym 
— Undrychem zdobył również 
pierwsze miejsce. Wyścig ósemeK 
wygrał AZS Wrocław.

Młodzieżowa zapaśnicza repre­
zentacja Polski w stylu wolnym 
zajęła w turnieju wrocławskim 
drugie miejsce zo Bułgarią, wy­
przedzając Szwecję, Rumunię, Ju­
gosławię i NRD.

urok.
na ostatnie miejsce. Ma ona jel­
cze nadzieję, że uda się jej w 
dzic Łodzian, którzy mają 0? 
punkty więcej. Ponieważ. Górnik 
pokonał Legię 3:0 i uchodzi za ńra 
wie pewnego mistrza Polski zain 
teresowaniem cieszą się w’wiek' 
szym stopniu zmagania, o być czv 
nie być” w I lidze. Walczą o to t » 
Chia i ŁKS. 1,6

W pozostałych spotkaniach w 
grali: Arkonia z Pogonią 2'0 stal 
— z Gwardią 3:0, Ruch z Polom, 
4:1 i Odra z Lechem 1:0 w naibl*J 
sza niedzielę ligowcy pau2UJ 
gdyż gramy w trzech spotkaniach 
międzypaństwowych przeciwko Rn 
munom. u

DECYDUJĄCE WALKI 
O MIEJSCE

WŚRÓD m-LIGOWCÓW

Olimpia w zwycięskim pochodzie 
pokonała broniącego się przpd 
spadkiem do klasy a Promienia 
6:3. Najbardziej obok opalenickid 
jedenastki, zagrożone spadkiem sa 
trzy dalsze zespoły, przegrały sv.o 
je pojedynki, mianowicie: Polonia 
Chodzież z Włókniarzem 1:2, Polo 
nia Nowy Tomyśl ze swoją imien­
niczką z Poznania 1:3 i Dyskobo­
li* w pojedynku z Grunwaldem 
4:5. Niezupełnie pewni swego losu 
su są Polonia Leszno, która zwy­
ciężyła Calisię 3:0, a także Grun" 
wald, szamotulska Sparta i kks 
Kępno. Ostatnie dwie kolejki roz 
grywek, do których kluby przy, 
wiązują zrozumiałą wagę, zadecy- 
dują ostatecznie o układzie tabeli.

W pozostałych meczach Warta 
wygrała ze Zjednoczonymi 4:2, 
Sparta przegrała z Lechem l^ 
Górnik pokenał kępińskich kole­
jarzy 1:0.

Spotkanie o mistrzostwo ligi 
juniorów pomiędzy Wartą i La­
chem zakończyło się wynikiem

KAJAKARZE BERLINA
WYGRALI PO RAZ CZWARTY

Czwarte regaty Poznań — Ber­
lin, drugie na Jeziorze Maltań­
skim, przyniosły spodziewane 
zwycięstwo Niemcom w stosunkn 
76:52 (najniższe z dotychczaso­
wych). Po czterech spotkaniach, 
które odbywać się będą również 
w następnych latach, kajakarze 
wschodniego Berlina uzyskali 319: 
na 205 punktów.

Ostatnie dwudniowe zmagania 
na Malcie były bardziej wyrów­
nane, dzięki lepszemu przygoto­
waniu poznańskich zawodników, 
którzy wystąpili w komplecie. 
Nieco lepszej postawy spodziewa­
liśmy się ze strony naszych za­
wodniczek. Niemki przybyły Ho 
stolicy Wielkopolski, licząc się z 
przegraniem konkurencji kobie­
cych. Tymczasem wypadły ko­
rzystniej.

Z trzech zwycięstw uzyskanych 
przez Polaków na 12 konkurencji, 
najbardziej cennym, co zresztą 
podkreślali kierownicy ekipy Ber. 
lina — to zajęcie pierwszego miej­
sca po ciekawej walce na 1080 me­
trowej trasie, w czwórkach męż­
czyzn. Czas Poznania 3.34.2, goś­
ci — 3.34.7. Trzecie miejsce rów­
nież przypadło gospodarzom. Zwy­
cięska osada startowała w gła­
dzie: Piszcz, Kulczak, Jankowski i 
Jankowiak.

Z bokserskich 
mistrzostw Europy 

w pierwszym dniu bokserskich 
XV mistrzostw Europy eks-Pozna- 
niak Andrzej Siodła spotkał się z 
mistrzem Europy — Łagutinem 
ZSRR, który zwyciężył po wy­
równanej walce. Pierwszą rundę 
wygrał Polak, dwie pozostałe Ro­
sjanin. Była to najładniejsza wal­
ka inaugurująca imprezę. Drugi 
nasz reprezentant Bruno Bendig 
przegrał w stosunku głosów' 2:3 z 
Bułgarem Micewem. Polak, jeden 
z faworytów do tytułu został wy­
eliminowany.

Polskie Radio w programie Fi 
nadawać będzie relacje z przebie­
gu walk codziennie o godz. 16.05 
i 21.27, natćmiast w niedzielę 2 
czerwca o Jodz. 15 rozpocznie się 
bezpośrednia transmisja pojedyn­
ków finałowych. (x)

4
Toto-Lotek

— 8 — 11 — 17 — 28 — 40 — 
dod. 49 Końc. band. 7919

Koziołki**
7 — 9 — 12 — 29 — 35 — 

dod. 30

9 POBITYCH REKORDÓW Ł-A 
UCZELNI WOJSKOWYCH

Przez dwa dni, na nowym, sta­
dionie Szkoły „Pancemiaków” po­
nad 300 reprezentantów 16 uczel­
ni wojskowych ubiegało się o mi­
strzowskie tytuły. Z 12 rozegra 
nych konkurencji, poprawiono je 
w 9, mianowicie: 400 m. Z. G'?” 
madzki — Gydnia 51,4; 1090 m ■ 
Przybylski z Oleśnicy 
własny rek. uzyskując czas ' ’ 
trójskok wygrał B. Kaczmarski z 
F^iły. I on poprawił rekord < 
ny z roku ubiegłego. Wynik: - 
m E. Kirejczyk z Dęblina reu 
granatem 78.68 m. 3000 m wygr*- 
R. Dobrzyński z Warszawy 
czasie 8.55.3.

Zespołowo zwyciężył ~
TOSWL Oleśnica przed WSM 
Gdynia i OSZ Jelenia Góra.

B. PAWELCZAK NAJLEPS^ 
Z GIMNASTYCZEK POZNANIA

Około 300 zawodników i 
niczek wzięło udział wT gimnas . 
cznych mistrzostwach CRZZ.

Przybyli również zawodnicy 
landiii i' Francji. W ogólnej punk­
tacji zwyciężyło Zrzeszenie 
nik przed Stalą i włoknia’L|(y. 
Mistrzem w klasie między1^ 
wej został Kucharczyk —-ju- 
mistrzostwo kobiet zdoby ć 
ba-Balska (Hutnik) przed rep1 | 
zentantką Stali, zawodniczka 
Warta - Bożeną PawelczaK. __ 
strzem CRZZ w klasie mi^i 
skiej został Pisarczyk t 
a wśród kobiet Konieczna

<p)



^Pracownicy p oszukiwani

gwarzędzkie Fabryki Mebli w Swarzędzu, ul. Po­
znańska nr 25 — przyjmą do pracy zaraz 6 inżynie- 
rów, względnie techników technologii drewna na 
stanowiska w Dziale Technologiczno - Konstrukcyj- 
vm. Wysokość wynagrodzenia uzależniona jest od 

posiadanych kwalifikacji i ukończenia stażu pracy. 
pja samotnych zapewniamy mieszkanie w hotelu.

K4250

DYREKCJA PAŃSTW. SZKOŁY POŁOŻNYCH 
W POZNANIU 

przyjmuje zgłoszenia 
KANDYDATEK NA NOWY ROK SZKOLNY 

do dnia 20 czerwca 1963 roku.
Warunki przyjęcia:

1. Świadectwo dojrzałości (szkół ogólnokształ-

UWAGA S Przetargi

Leszczyńskie Przedsiębiorstwo Spożywcze Przemysłu 
Terenowego, Leszno, ul. Boi. Chrobrego nr 8 — za­
trudni natychmiast technika budowlanego, wzgl. 
technika - mechanika na stanowisko kierownika in- 
westycji. Warunki pracy i płacy do omówienia 
w Sekcji Ekonomicznej. K3525
Sprzedawców branży pasmanteryjnej, galanteryjnej, 
tekstylnej oraz do sklepów komisowych — przyj- 
niiemy zaraz — M. H. D. Art. Przem. Różnymi 
w poznaniu, ul. Paderewskiego 11 (I ptr.). K3947
Zakłady Przemysłu Metalowego H, Cegielski w Po­
znaniu przyjmą zaraz: inżyniera - chemika ze zna­
jomością lakierowania metali obróbki galwanicznej 
x wynagrodzeniem wg stawek Ministerstwa Prze­
mysłu Ciężkiego. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Dział Ewidencji Osobowej przy ul. F. Dzierżyń- 
skieg® nr 223/229, pokój nr 103. K3968
przedsiębiorstwo Robót Przemysłowych Budowni­
ctwa Terenowego w Poznaniu, ul. Żmigrodzka 41/49, 
przyjmie zaraz: kwalifikowanych blacharzy, mon­
terów instalacji sanitarnej, murarzy oraz robotni­
ków budowlanych. Praca na budowach miasta Po­
znania i w terenie. Wynagrodzenie wg układu 
zbiorowego pracy w budownictwie. Dla zamiej­
scowych zakwaterowanie w hotelu robotniczym.

K4044
Polskie Koleje Państwowe — przyjmą natychmiast 
pracowników fizycznych w wieku 18 lat do wykony­
wania czynności manewrowych, hamulcowych, 
zwrotniczych, nastawniczych, robotników i strażni­
ków SOK, oraz pracowników z wykształceniem śred­
nim na dyżurnych ruchu. Warunki płacy i pracy do 
omówienia w Oddziale Ruchowo - Handlowym — Po-
znań, ul. Chudoby 10. pokój 123a. K4322
— Kierowników sklepów branży metalowej i gospo­

darstwa domowego z praktyką.
— sprzedawców branży radio-telewizyjnej, elek­

trycznej i metalowej po ukończonej Zasadniczej 
Szkole Zawodowej,

— dekoratora z praktyką —
przyjmie zaraz Dyrekcja MHD - Art. Gospodarstwa
Domowego w Poznaniu, ul. Konfederacka, barak 5.
Informacji udziela Sekcja Kadr — pokój nr 10 w go-
dżinach od 8—12. K4336
Przedsiębiorstwo Remontowo - Montażowe Przemysłu 
Zbożowo Młynarskiego w Poznaniu, pl. Wolności 3, 
VI ptr., klatka D — zatrudni zaraz elektryka — mi­
strza z uprawnieniami do wykonywania pomiarów 
oporności uziemień gromochronowych i izolacji 
przewodów elektrycznych z grupą V BHP. K4347
Biuro Projektów Przemysłu Ziemniaczanego w Po­
znaniu, ul. Rycerska 2 — przyjmie zaraz na stano­
wiska st. asystentów i asystentów inżynierów lub 
techników wodno - kan., elektryków7, konstruktorów7, 
oraz architektów. Zgłoszenia: Poznań, ul. Rycerska 2.

33924g
2 techników - mechaników oraz 1 technika budowla­
nego do Działu Inwestycji — zatrudnią zaraz Miej­
skie Pralnie i Farbiarnie w Poznaniu, ul. SJaro- 
łęcka 34/36. K3789
Fabryka Maszyn Rolniczych „Rofama” w Rogoźnie 
Wlkp., ul. Zw. Stalingradzkich 5 zatrudni zaraz: 
dwóch inżynierów wzgl. techników do działu Kon­
strukcyjnego; czterech inżynierów wzgl. techników 
do działu Głównego Technologa: dwóch inżynierów 
wzgl. techników do Działu Inwestycji; jednego in­
żyniera na stanowisko Szefa Kontroli Technicznej 
oraz tokarzy i frezerów. Zgłoszenie pisemne lub 
osobiste. Warunki płacy i mieszkania do omówienia
na miejscu. K3890

3.
4.

cących i technikum uprawniające do stu­
diów wyższych), 
Dobre zdrowie.
Wiek od 18—30 lat.
Nienaganna przeszłość.

Nauka w szkole trwa 2'/t roku. Miejsce w in­
ternacie zapewnione. Za dobre postępy w nauce 
Słuchaczki mogą otrzymać stypendium. Rok 
szkolny rozpoczyna się 1 września 1963 roku. 
Dokumenty należy kierować do Sekretariatu 
szkoły w Poznaniu, przy ul. Ratajczaka nr 47, 

Telefon 536-65.

Właściciele Zakładów Fotograficznych
SPÓŁDZIELNIA PRACY 
„FOTOS” W POZNANIU

PRZEJMIE KAŻDĄ IŁOSC 
ZAKŁADÓW Z TERENU MIASTA POZNANIA 

I WOJEWÓDZTWA 
na warunkach zryczałtowanego roz­
rachunku.

Informacje: Zarząd Spółdzielni — Poznań, 
plac Wolności 9 — telefon nr 527-55.

K4197

Poznańska Spółdzielnia Mieszkaniowa Poznań, ulica 
Śniadeckich 23, ogłasza przetarg na rozebranie za­
budowań, przy ul. Jerzego 15 z nabyciem materiałów. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Obiekty przewi­
dziane do rozbiórki wskaże ob. Stanisław Lenarczyk, 
zam. przy ul. Powstańczej 5 m. 2. Oferty w podwój­
nych kopertach z podaniem dokładnych warunków 
należy składać do dnia 7 czerwca 1963 r. Komisyjne 
otwarcie ofert nastąpi dnia 8. VI. 1963 r., o godzi­
nie 10. Termin rozbiórki do dnia 25. VI. 1963 r. Za­
strzega się prawo wyboru oferenta.
Poznańska Wytwórnia Papierosów w Poznaniu, ul. 

wykonanie nastę-

K4120

Ucznia powyżej 16 
przyjmę. Piekarnia, Po­
znań, Mvlna 15 m. 2.

36710g
Ślusarza z praktyką na 
dobrych warunkach — 
przyj mę. Poznań, Głogow
ska 253. 36440g
Potrzebna gospodyni na 
plebanię. Podać wiek i re­
ferencje. Zgłoszenia: Pa­
rafia Prochowice Śląskie. 

______ 10961p 
Potrzebna samodzielna 
gosposia do dwóch osób 
— najchętniej z prowin­
cji, Poznań, Engla 16 m.
23. 36398g
Potrzebna pomoc domowa 
z gotowaniem (nocleg). 
Kraszewskiego 7 m. 6.

______________ 35533g
Emerytka — jako pomoc 
domowa dochodząca po­
szukuje pracy na kilka 
godzin dziennie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35568g.

Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, Aleje Marcinków 
skiego 2a, parter. 35010g

Kupno
Żaby wodne na eksport 
skupujemy w7 każdej ilo­
ści. Zainteresowanym oso 
bom (fachowość zbędna) 
wysyłamy instrukcje, o- 
mawiające korzystne ce­
ny skupu, sposób łowie­
nia, wysyłki itp. Prosi­
my pisać pod adresem: 
„Raną Eksport”, Warsza­
wa 12, ul. Dąbrowskiego
71 m. 14. K4430
Kupię separator do ben­
zyny. Kościan, Aleje Ko­
ściuszki 8 ,,„Express” —
tel. 808. 36495g

Kupię wózek dziecięcy - 
leżak z deseczką. Telefon 
612-71, wewn. 430, od go-

35767gdżiny 16.

Samochód „Syrena” no­
wy, sprzedam. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 366 88g.
Wózki dziecięce 1 dla la­
lek w dużym wyborze po 
lecają Bracia Chojnaccy, 
Wrocławska 25. 33oi4g
Czwartki samochodowo - 
motocyklowe, wyceny, ba 
dania techniczne, porady, 
informacje. Biuro Tech­
niczne „Autoinformażor”, 
Poznań, Obornicka 17, te-
lefon 423-87. 36135g
Samochód osobowy „Chev 
rolet de Lux” tanio sprze

Dnia 26 maja 1983 r. po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony 
Sakramentami św., zakończył swój pracowity żywot, mój najdroższy mąż, 
nasz ukochany ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 77, śp.

Stanisław Bolach
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 maja 1963 r., o godzinie 16,30 

na cmentarzu na Junikowie.

Poznań, ulica Krasińskiego 3a.

W ciężkim smutku pogrążona
ŻONA Z RODZINĄ

K4433

Dnia 28 maja 1963 r. zasnęła w Panu, po dłu­
gich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
w 95 roku życia, nasza droga ciocia, babcia 
i prababcia, śp.

Zofia Górska
córka powstańca z roku 1863

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm., 
o godz. 15,45 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku 
RODZINA

Poznań, Sokołowo, Wągrowiec.

Dnia 28 maja 1983 r. zmarł w wieku 52 lat, 
^ój najukochańszy mąż, nasz drogi ojc.ec, brat, 
szwagier, śp.

Czesław Andrysiak
Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione 

w środę, dnia 29 bm., o godzinie 9 w kościele 
w Owińskach. Pogrzeb tego samego dnia o go­
dzinie 10.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

38735g

»SPOŁEM«
ZWIĄZEK SPÓŁDZIELNI SPOŻYWCÓW 
Zakład Produkcji i Usług Technicznych 
w Poznaniu, ul. Grochowe Łąki 2 

poszukuje
POMIESZCZENIA MAGAZYNOWEGO 
z przyległym placem lub bez, nadającego się 
do składowania urządzeń sklepowych meta­
lowych lub drzewnych o pow. ca 100—200 nu.

K4014

OGŁOSZENIA DROBNE
Sprzedam okazyjnie mo­
tocykl „Pannonia” w do­
brym stanie. Luboń, ulica 
Okrzei 49, od godz. 16.

35563g
Maszynę do pisania mar­
ki „Groma” sprzedam. 
Umińskiego 26 m, 7.

35567g

Wczasowiczom odstąpię 
pokoje na sezon. Gertru­
da Małecka, Sopot, O-
botrytów 52. K4426

LoKale
Mieszkanie samodzielne,
frontowe, II piętro, 3-po- 

kuchnia, łazien-dam. Września, Lenina 5, j kojowe kw..—, 
tel. 578.109G2p ; ka zamienię na
Sprzedam pianino marki 
„Niedorf” z płytą meta­
lową. Poznań, Arciszew-
skiego 7. 36699g
Sprzedam skuter „Peu­
geot” przebieg 7.600 km, 
w dobrym stanie. Teie-
fon 514-05. 36796g
Skuter „Peugeot”, „Lam- 
bretta”, taśmy magneto­
fonowe sprzedam. Świer­
czewskiego 11 m. 16.

36315g
Zamienię „Warszawę” w 
idealnym stanie na no­
wy „Wartburg” albo „Sko 
da”. Zagórski, Niecała 8 
m. 6, tel. 667-75, od godz.
19. 36740g
Sprzedam ciągnik „Zetor” 
25 KM, w stanie bardzo 
dobrym. Józef Piaskow­
ski, Szewce, poczta Buk, 
powiat Nowy Tomyśl — 
stacja kolejowa Buk.

35541g
Szafę czterodrzwiową
wysoki połysk sprze-
dam. Galla 2 m. 3 (od
Polnej). 33551g
Maszynę damską i mę­
ską „Singer”, pościele 
sprzedam. Góralski, Do­
minikańska 7 m. 8. 35558g

samo-
dzielne 2-pokojow7e z kuch 
nią, łazienką, najchętniej 
nowe budownictwo. Ofer-
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 36673g.
Kupię mieszkanie wyłą­
czone 2 pokoje, kuchnia,
łazienka samodzielne,
przy tramwaju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 34148g.
Kalisz! 2 pokoje z kuch­
nią, łazienką, samodziel­
ne, w śródmieściu zamie­
nię na pokój z kuchnią, 
w7 Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 354 23g.
Panna pracująca poszu­
kuje pokoiku lub kupi 
wyłączony. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35573g.
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią w Inowrocławiu na
mniejsze w Poznaniu. O- 

Ogłoszeń,ferty Biuro 
Grunwaldzka 
36503g.

19 dla

Bydgoszcz! Pokój używal­
ność kuchni zamienię na
Poznań, 
remontu. 
Ogłoszeń, 
morska 1

zwrócę koszty
Oferty Biuro

Bydgoszcz, Po-
,537”. K4427

Wojskowa 5, ogłasza przetarg na 
pujących prac:
1. budowa magazynu materiałów
2. roboty budowlano - montażowe 

i „JJ”;
3. budowa pomostu dla rewizji

łatwopalnych; 
w7 bud. „S”,

samochodów przy

Zamienię duży, samodziel 
ny, pokój balkonowy w 
Puszczykówku na pokój 
w poznaniu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 35555g.

garażach na ul. Polnej 11/13;
4. kapitalny remont magazynu wyrobów7 gotowych; 

'5. wykonanie i osadzenie okien w bud. „S” i „JJ”» 
• 6. remont średni baraku nr 2.
|W zakres powyższych prac wchodzą: roboty ogólno- 
| budowlane — instalacje elektryczne — sanitarne i po- 
■ sadzki ksylolitowe. Ze szczegółowym zakresem prac, 
ślepymi kosztorysami reflektanci sektora: państwo­
wego, spółdzielczego i prywatnego mogą się zapo­
znać w Dziale Technicznym Wytwórni. Prace . na­
leży wykonać z materiałów wykonawcy za wyjąt­
kiem dźwigarów żelaznych i drzewa stolarskiego, 
które dostarczy zamawiający. Terminy wykonania 
wszystkich prac zostaną uzgodnione umowami. Ofer­
ty w podwójnych kopertach z podaniem dokład­
nych danych należy składać w terminie 10 dni od 
daty ukazania się ogłoszenia do zapieczętowanej 
skrzynki znajdującej się w kancelarii Wywórni, 
pokój nr 12. Komisyjne owarcie ofert naastąpi 14 
dnia po ukazaniu się ogłoszenia, o godzinie 10 w ga­
binecie Głównego Inżyniera, pokój nr 11. Zastrzega 
się prawo wyboru oferenta. K4180

Zamienię pokój x kuch­
nią (Nowe Miasto) na po­
dobne lub większe (śród­
mieście). Warunki do o- 
mówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35566g.

Nieruchomość
Wydzierżawię 1 ha ziemi 
w tym 120 drzew owo­
cowych. Wnuk, Polska 
22a. 36669g
Sprzedam parcelę 914 ms 
uzbrojoną, zadrzewioną, 
oparkanioną, Osiedle War 
szawskle 5 mirtut od tram 
waju, z praweW budowy. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
36238g.
Sprzedam gospodarstwo 
rolne, własne, 8 ha w tym 
2 ha łąki — ze sprzętem 
lub bez z zabudowania­
mi w Różanówce 24, po­
wiat Nowa Sól. 10960p
Sprzedam V» domu (2 po­
koje, kuchnia, łazienka) 
wolne w centrum Pozna­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
35091g.
Parcelo budowlane pod 
domki wolnostojące — 
peryferia Poznania od 
10.000 zł — również na 
spłaty sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35856g.

Dnia 28 maja 1963 r. zmarł po krótkich cierpieniach, przeżywszy lat 80, 
nasz najukochańszy ojciec, najdroższy dziadek, brat i teść, śp.

Franciszek Skrzypczak
EMERYT PKP

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm., o godzinie 10,30 z kaplicy 
cmentarnej na Dębcu, przy ulicy Bluszczowej.

W ciężkim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Kopernika S m. S. 36777g

Komunikaty
W7ydział Komunikacji, Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania podaje do wiadomości, że od dnia ogło­
szenia prasowego do dnia 30. VI. 1963 r. zamyka s’5 
ruch korowy na odcinku ul. Radosnej od Nowiny do 
Swojskiej.

Objazd w obu kierunkach ustala się ul. ul.: Swoj­
ską, Piękną i Nowiną. K4414
Wydział Komunikacji, Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania podaje do wiadomości, że od dnia 1.
VI. do 30. VI. 1953 r. zamyka się ruch kołowy na od­
cinku ulicy Szczęsnej od Dąbrowskiego do Nowiny.

Objazd w obu kierunkach ustala się ul. ul.: 
Nowiną, Cienistą 1 Dąbrowskiego. K4415
Wydział Komunikacji, Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania podaje do wiadomości, że od dnia 1. 
VI. do 30. VI. 1963 r. zamyka się ruch kołowy na 
odcinku ul. Wiosennej od Dąbrowskiego do Złotej, 

Objazd w obu kierunkach ustala się ul. ul.: Złotą.
Polską i Dąbrowskiego. K4418

Willę z ogrodem blisko 
Poznania w mieście u- 
przemysłowionym z po­
wodu choroby spiesznie 
sprzedam. Po kupnie 
mieszkanie wolne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 33555g.
Sprzedam lub wydzierża­
wię dom mieszkalny 7-po- 
kojowy z zabudowaniami 
gospodarczymi, ha ogro 
du, V» ha łąki — stacja 
kolejowa w miejscu. Zgło

Sprzedam dom z ogrodem 
Poznań - Ławica. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
36249g.___ ____________  
Sprzedam dom w Pozna­
niu,' z ogrodem, wolnym 
mieszkaniem • (3 lokato­
rów). Oferty Biuro Ogło­
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
35542g.
Kupię domek może

szenia: Maria 
Zwierzeń, pow. 
Krajeńskie.

Białek, 
Strzelce 

10563p
Gospodarstwo rolne 9,81 
łia zelektryfikowane, sad, 
budynki w poznańskim — 
sprzedam. Wiadomość: 
Łódź, Jaracza 37-19, Kry­
styna Płosajczyk, K4287

Dnia 28 maja 1963 r. zmarła, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza ukochana matka, teściowa, 
babcia i prababcia, śp.

Anna Czempińska
a domu Gorzan

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dżinie 10,30 z kaplicy cmentarnej

W ciężkim smutku

29 bm., o go- 
na Górczynie.

pogrążona
DZIECI I RODZINA

367 34g

Dnia 28 maja 1963 r. zmarł

Czesław Andrysiak
dyrektor Zakładu Wychowawczego Dzieci Nie-
widomych Owińskach zasłużony pedagog
szkolnictwa specjalnego, długoletni członek ZNP 

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w środę, 29 bm., o go­

dzinie 10 w Owińskach.
ZARZĄD ODDZIAŁU POW. ZNP W POZNANIU 

WYDZIAŁ OŚWIATY I KULTURY PPRN 
W POZNANIU

I
M    _____________ J W14 Og

..................... ....... ... ..........Dni?. 26 maja 1963 r. odszedł od nas na zawsze długoletni, niestrudzony i ofiarny pedagogCzesław Andrysiak 38794;

dyrektor Państwowego Zakładu Wychowawczego dla Dzieci Niewidomychw OwińskachW Zmarłym tracimy wzorowego przełożonego 1 serdecznego kolegę, doświadczo­nego i wybitnego nauczyciela, całym sercem oddanego pracy z młodzieżą niewidomą.Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 maja 1963 r., o godzinie 10, w Owińskach.O bolesnej stracie zawiadamiają
PRACOWNICY MŁODZIEŻ POP

„OGNISKO” ZNP, KOŁO PZN
K4418

być niewykończony — na 
terenie Poznania. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35545g.

Różne
Czyszceaale wszelkiego 
rodzaju pierza na pocze­
kaniu. Poznań, Małeckie-
go 34. 35004g

W dniu 26 maja 1963 r. po długich 1 ciężkich 
cierpieniach zmarł, opatrzony Sakramentami 
św., mój najdroższy mąż 1 troskliwy ojciec, 
w wieku 28 lat, śp.

Józef Steczyszyn
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm., 

o godzinie 11,10 z kaplicy cmentarnej na Gór­
czynie.

O bolesnej stracie zawiadamia
ŻONA Z CÓRKAMI

Dnia 28 maja 1983 r. zmarła po ciężkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św., mój naj­
lepszy przyjaciel, nasza ukochana siostra, prze­
żywszy lat 58, śp.

Pelagia Heppner
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 28 bm., 

o godzinie 13,15 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie.

O tym zawiadamiają
SIOSTRA, BRACIA T JANEK

Poznań, Łazienna la. 36803g

Dnia 24 maja 1963 r. zmarł nasz długoletni, 
sumienny pracownik, dobry Kolega

Teodor Biskupski
Oddajemy cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w środę, 29 bm., o go­

dzinie 16,15 na cmentarzu na Junikowie. , 
Współpracownicy Dyrekcja Rada Zakładowa'
ZAKL MIĘSNE — PRZETWÓRNIA — POZNAN^

Dnia 28 maja 1983 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza najukochańsza matka, 
teściowa i babcia, przeżywszy lat 73, śp.

Helena Rankowska
a domu Koperska

Pogrzeb odbędzie się w środę, 29 bm., o go­
dzinie 15,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w śro­
dę, 28 bm., o godzinie 7,30 w kościele Sw Mar­
cina,

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA 

Poznań, Piekary 28 m. 7. 38798g

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci, śp.

Jadwigi Wężykowej
a Rogaszye

odprawiona zoatante msza św. żałobna w środę, 
dnia 29 maja br., o godzinie 8 w kościele Najśw. 
Serca Jezusowego na Jeżycach,

o czym zawiadamiają rodzinę f znajomych
CÓRKI, ZIĘCIOWIE I WNUKI

36041g

Poznań, Ściegiennego 81.

Dnia 28 maja 1983 r. zmarła

3R790g

ob. Pelagia Heppner
b. więźniarka obozów koncentracyjnych 

Oświęcimia i Bergen-Belsen
Wzorowa i wieloletnia pracownica naszych 

Zakładów.
W Zmarłej żegnamy dobrą 1 oddaną towa­

rzyszkę pracy.
Cześć Jej pamięci!

POZNAŃSKIE ZAKŁADY KONCENTRATÓW
SPOŻYWCZYCH W POZNANIU

_ —________________________________ K4432

Za złożone wieńce, kwiaty 1 udział w po­
grzebie mego najdroższego męża i ukochanego 
tatusia, śp.

Marcina Jackowiaka
przede wszystkim Duchowieństwu, szczególnie

,• Proboszczowi Dr. Smorawińskiemu Dy­
rekcji Energetyki, Radzie Zakładowej, Radne 
Robotniczej oraz wszystkim Lokatorom, Znajo­
mym i Krewnym

składa
GORĄCE PODZIĘKOWANIE

ŻONA Z CÓRKĄ
——_____________________ 36229g

Dyrekcji Poznańskiej Fabryki Maszyn Żniw­
nych w Poznaniu, Radzie Zakładowej' Podsta­
wowej Organizacji Partyjnej, Krewnym, Przy­
jaciołom, Współpracownikom, Znajomym, Loka­
torom, Wszystkim, którzy oddali ostatnią przy­
sługę memu mężowi

Wacławowi Wojtyniakowi
za złożone kwiaty i wieńce oraz okazane mi wy­
razy współczucia i pomoc

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE
składa

ŻONA
__ 36225g



MAJ
28 

wtorek

Augustyna

Słońce 4.44—20.57

teatry
OPERA - g. 19 — „Otello” (ko 

nieć ok. g. 22), POLSKI — g. 15.30 
— „Zemsta”, NOWY — g. 20 — 
„Klub Kawalerów” (koniec ok. 
g. 23), OPERETKA — g. 19 — 
Dziękuję Ci Ewo” (koniec Ok. g. 
22), MARCINEK - nieczynny.

KINA
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 

20.15 — „Sonaty” (hiszp., 16 1.), 
BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.30 — „Strachy zamku Spes- 
sart” (NRF, 16 1.), CZTERNAST­
KA — nieczynne, GONG — g. 10, 
12, 16 — „Milion” (franc., 12 1.), 
g. 18, 20 —• „Czerwone berety” 
(poi., 16 1.), GWIAZDA KINO 
DOBRYCH FILMÓW — g. 10.30, 
13 — „Żółte psisko” (USA, 7 1.), 
g. 15.30, 18, 20.15 — „15.10 do Yu- 
my” (USA, 16 1.), HUTNIK — g. 
18 — „Pieśń purpurowego kwia­
tu” (szwedzki, 18 1.), KOSMOS — 
g. 17 — „Czerwone berety” (poi., 
16 1.), g. 19 — Dyskusyjny Klub 
Filmowy” MALTA — g. 15.45, 18, 
20.15 — „Bariera ognia” (radź., 12 
lat), MUZA — g. 10, 12.30, 15, 17 30 
— „Diabeł morski” (radź., 12 1.), 
g. 20 — „Ich dzień powszedni” — 
(poi., 18 1.), OLIMPIA — nieczyn­
ne, OSIEDLE g. 16, 18, 20 — 
„Dyliżans” (USA, 10 1.), PRZY­
JAŹŃ — nieczynne, RUSAŁKA — 
nieczynne, RIALTO — g. 10.30, 
13, 15.30, 18, 20.15 — „Następcy 
tronów” (włoski, 18 1.), SCALA — 
g. 16 — „Na psa urok” (USA, 9 
lat), g. 18, 20.30 — „Prawda” — 
(franc., 18 1.), TĘCZA — g. 16, 18, 
20 — „Czternaście dni” (jugosł. 16 
lat), WARTA — g. 10—16 — „Mię 
dzy M. Śródziemnym a Czerwo­
nym”, g. 17.30, 20 — „Okno na po­
dwórze” (USA, 16 1.), WILDA — 
— g. 11, 14, 17 — „Rio Bravo” — 
(USA, 12 1.), g. 20 — „Kapitan 
Fracasse” (franc., 16 1.), WOJ­
SKOWE — g. 17, 19.30 — „X - 26 
wzywa” (jugosł., 12 1.), WCZASO 
WICZ — nieczynne, WRZOS (Lu­
boń) g. 17, 19.30 — „Okup” (USA, 
16 1.). WRZOS (Mosina) g. 17, 19.15 
—• „Lotnisko nie przyjmuje” — 
(CSRS. 16 1.), KINO LETNIE — 
ul. Przybyszewskiego 53 — g. 
20.30 — „Fan marszałek i ja” — 
(NRF, 16 1.).
RADIO

WARSZAWA T: 7.45 — Dla dzie­
ci; 8.50 — Aktualności gospodar­
cze; 9 — Dla klasy IV; 9.20 — Po­
godne mel.: 9.40 — Dla przedszko­
li; 10 — Koncert symf.; 11 — 
„Kromka Chleba”; 11.20 — Z cy­
klu: „"Wieś tańczy i śpiewa”; 11.40 
Ulubione mel.; 11.50 — Z cyklu: 
„Rodzice a dziecko”; 12.15 — „Kol 
niczy kwadrans”; 12.45 — „Na 
swojską nutę”; 13 — Dla dzieci; 
13.30 — Koncert orkiestr rozr.; 
14.15 — „Radiostacja harcerska' ; 
14.30 — Jan Sebastian Bach: Kan­
tata o kawie BWV 211; 15.10 — 
Dla uczniów; 15.30 — Zagadki mu­
zyczne; 16.05 — Z życia ZSRR; 
16.35 — Program młodzieżowy „Ja 
i praca”; 17.05 — „Antena wyna­
lazców”; 17.20 — Koncert rozryw­
kowy; 18 — Tyg. Fel. Red. Spoi.; 
18.15 — Odpowiedzi z różnych 
szuflad — Władysław Kopaliński; 
18.30 — Kurs nauki j. ros.; 19.05 
Koncert życzeń; 20.26 — Sport; 
20.30 — Słuchowisko wg powie­
ści K. Filipowicza.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.50 — Muzyka; 8.50 
Gra Polska Kapela; 9.20 — Kon­
cert solistów; 9.45 — Kurs nauki 
j. ang.; 10 — „Tropami łudzi i 
pieśni”; 11 — Koncert współczes­
nej muz. czechosłowackiej; 12.50 
„Nasze sprawy codzienne”; 13 — 
Wirtuozi muz. rozr.; 13.25 — Fry­
deryk Delius: „W ogrodzie la­
tem”; 14.45 — Dla dzieci; 15 — 
Mel. o kwiatach i drzewach; 15.30 
Dla dzieci; 16.05 — Sprawozdanie 
z Bokserskich Mistrzostw Europy 
w Moskwie; 16.33 — Fel. P. By­
strzyckiego; 16.43 — Aud. słowno- 
muzyczna; 17.12 — Z cyklu: „Za 
Odrą i Nysą” autor Janusz Ma­
tuszyński; 17.40 — Fel. F. Fornal- 
czyka; 18.45 — „Budujemy sta­
tek mój”; 18.50 — Uniwersytet 
Radiowy; 19.30 — Kalejdoskop 
kulturalny; 20 — Komentarz ak­
tualny J. Matuszyńskiego; 10.10 — 
„Moda w dobrym tonie”; 20.40 — 
„Z fujarką w świat” — majowy 
reportaż na wesoło; 21.27 — Sport; 
22 — Uniwersytet Radiowy; 22.15 
Koncert Chóru Chłopięcego i Mę­
skiego pod dyr. S. Stuligrosza; 
22.35 — Witold Maliszewski: III 
kwartet smyczkowy Es-dur op. 15; 
23.13 — Muz. tan.

Wiadomości:' 5.30, 6.30, 7.30, 8.38, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.

TELEWIZJA
POZNAŃ r PROGU. OGÓŁNOP. 

17 — Program dnia; 17.05 — „Mia­
sto nad Iną” — progr. TV Szcze­
cin ze studia TV w Poznaniu; 
17.35 — Filmy krótkometr.; 18.05 
„Z kamerą u przyjaciół”; 18.25 — 
Wszechnica TV — reportaż „Za­
pora”; 18.55 — Teleturniej: „Kół­
ko i krzyżyk”; 19.30 — Dziennik; 
20 — „Dobranoc”; 20.05 — Cieka­
wostki matematyczne; 20.25 — 
Nauka tańca towarzyskiego; 20.45 
Wspomnienia o gwiazdach; 21.15 
„Wszyscy jesteśmy sędziami”; 
22.15 — Polska Kronika/ Filmowa; 
22.25 — Wiadomości dziennika.
WYSTAWY

BWA ARSENAŁ — St. Rynek — 
Wystawa Scenografii Piotra Po­
tworowskiego, Wystawa Rzeźby 
Olgierda Truszczyńskiego — czyn­
ne od g. 10—18.

KLUB ZAKŁADOWY ZNTK, ul. 
Robocza 4, wystawa grafiki A.

Jeszrzp o nowym układzie linii tramwajowych

Wydział Komunikacji nie zgadza się 
Komisja Komunikacji jest przeciw

...a MPK swoje I
w związku z artyWulem. jaki ukazał się w „Głosie ’ ’ Wielkopolskim” z dnia 25 hm. pt. „Kto na tym zys- kiuje ? (w sprawie nowego układu linii tramwajowej) otrzy­maliśmy pismo Komisji Komunikacji Rady Narodowej m. Poznania. Oto główne fragmenty oświadczenia:„Prezydium Komisji Komu­nikacji czuje się w obowiązku złożyć następujące wyjaśnie­nie.Jeśli chodzi o nowy rozkład jazdy, który ma obowiązywać od 2. 6. Komisja Komunika­cji została przez MPK posta­wiona przed faktem dokona­nym. Wprawdzie dyrekcja MPK przedstawiła Komisji Komunikacji i Wydziałowi Komunikacji Prezydium RN m. Poznania projekt nowego tramwajowego rozkładu jazdy który stał się przedmiotem o- brad Komisji w dniu 6 maja br., jednakże został on zaopi­niowany negatywnie. Komisja i Wydział uważały, że wpro­wadzenie jakichkolwiek zmian winno być rozpatrywane łącz­nie z planowanym ruchem jednokierunkowym tramwa­jów na ulicach Czerwonej Ar­mii. Plac Wolności i 27 Grud­nia. O powyższym stanowisku

Ping-pong 
w sprawie SAM-ów

„W odpowiedzi na pismo (...) 
w przedmiocie ustosunkowania 
się do artykułu*) (...) Pozijąńskie 
Zjednoczenie Przedsiębiorstw Han 
dlowych informuje, iż wprowa­
dzenie nowej formy sprzedaży 
ma na celu wyeliminowanie ko­
lejek przez zwiększenie przepusto 
wości oraz zbliżenie towaru do 
konsumenta przez zniesienie ba­
rier odgradzających nabywców 
od towaru (...)

W warunkach tych istnieje 
większa możliwość kradzieży ze 
strony osób wchodzących do skle 
pu. W trakcie swej pracy sprze­
dawca przede wszystkim ma obo 
wiązek ciągłego uzupełniania pó­
łek i gondoli w sali sprzedażowej 
towarem z zaplecza, służenia w 
razie potrzeby radą klientowi o- 
raz czuwania w celu zapobieżenia 
ewentualnej kradzieży, bo takie 
jednak mają miejsce.

Tego rodzaju czynność na pew­
no ogranicza częstotliwość kra­
dzieży, choć słusznym jest by by 
ła ona dyskretna.

W sklepach krajów kapitali­
stycznych szczególnie wiele mó­
wi się o czynności personelu. Na 
sali obecni są specjalni detekty­
wi (...)

Z tych względów sprzedawcy w 
sklepach samoobsługowych, poza 
wykonywaniem czynności związa 
nych z uzupełnianiem towarow 
w regałach i gondolach oraz u- 
dzielaniem pomocy klientowi 
przy zakupie, mają obowiązek 
stania na straży mienia społecz­
nego”. ★

I co z tego wiemy? To co i 
przedtem.' Po co taki ping-pong 
papierkowy, jeśli nie ma nic do 
powiedzenia? Czy dyrekcja 
PZPH pochwala decyzje kierow­
nika Michalczaka, który reduku­
je personel w SAM-ie właśnie 
spośród pilnowaczek; czy zgadza 
się z kierownikiem mięsnego 
SAM-u Sobierajskim, że przed kra 
dzieżami w sklepie — sami klien­
ci go obronią? Jednym słowem 
— co to robi dyrekcja PZPH, by 
urealnić obsadę sklepów sa­
moobsługowych, by zlikwidować 
wśród handlowców wygodny mit 
o licznych kradzieżach przez 
klienta?

Takiej właśnie spodziewaliśmy 
się odpowiedzi. Pytaliśmy instan­
cję nadającą ton i koncepcje po­
znańskiego handlu. Nie nam mó­
wić o detektywach. Czytamy te 
same gazety...

*) 11. V. 63 „Jak nas traktują 
W SAM-ach”

Ratajczaka pt. „Zima” — g. 14—20. 
TPPA — g. 10—20. Wystawa prac 
studentów Studium Nauczyciel­
skiego w Kaliszu — czynna od g. 
10—20.

MUZEA
MUZEUM WOJSKA L stary Ry 

nek — czynne od g. 9—18.

DYŻURY
SZPITAL IM. PAWŁOWA — 

chirurgia — interna — ul. Garba- 
ry 17, tai. 540-04.

(Dyżury szpitali rozpoczynają 
się o godz. 8 i trwają do godz. 8 
dnia następnego).

STACJA POGOTOWIA RATUN 
KOWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego 20, tel. 544-44.

POWIATOWA STACJA PR., ul. 
Kościuszki 103, tel. 86-86.

APTEKI: 23 Lutego 13, Mickie­
wicza 22, Dzierżyńskiego 138/140, 
Głogowska 72, Garbary 52, Ostro- 
roga 6, Rynek Śródecki 1, Głó­
wna 53, Starołęcka 79 (tylko dy­
żur nocny).

Komisji powiadomiono przed­stawiciela MPK, uczestniczą­cego w posiedzeniu.Niezależnie od tego, Wy­dział Komunikacji poinformo­wał MPK o stanowisku Ko­misji osobnym pismem. (Od­pis drukujemy poniżej Red.)Zaskoczenie Komisji Komu­nikacji i Wydziału polega na tym, że mimo negatywnej o- pinii, MPK • wprowadza z dniem 2 czerwca zmiany, uzasadniając to tym, że konie­czne jest ich wprowadzenie » uwagi na poczynione JMż na­kłady pieniężne; wydrukowa­nie rozkładów itp.Pragniemy także nadmienić, że porównując wydrukowane rozkłady jazdy z przedstawio nym Komisji projektem stwicr dza się dalsze zmiany w sto­sunku do pierwotnego projek­tu. Dotyczy to m. in. propo­nowanego przebiegu linii tram wajowej 6 i 18.W obecnej sytuacji Komisja Komunikacji nie widzi możli­wości wstrzymania ustalonego już rozkładu jazdy, jednakże w ciągu najbliższego czasu przeanalizuje s z c z'e- gółowo ten rozkład oraz za­proponuje Komisji Gospodar­ki Komunalnej i Mieszkanio­wej, w której gestii znajduje się MPK, dokonanie odpo­wiedniej korekty.
A oto odpis pisma Wydzia- 2 łu Komunikacji Prezy­dium Rady Narodowej m. Po­znania do dyrekcji MPK (z 12 maja br.):
„Po otrzymaniu opinii z Komi­

sji Komunikacji, wyrażonej na 
posiedzeniu 6 maja br„ do pro­
jektu nowego tramwajowego roz­
kładu jazdy — Wydział Komuni­
kacji nie wyraża zgody na wpro­
wadzenie z dniem 2 czerwca br. 
nowego rozkładu Jazdy i to do 
czasu wprowadzenia w życie ru­
chu jednokierunkowego tramwa­
jów na ulicy Armii Czerwonej i 27 
Grudnia, co pociąga za sobą sze­
reg zmian w trasach poszczegól­
nych linii tramwajowych”.

T ak wynika z cytowanych. J pism, dyrekcja MPK me uznaje opinii i zaleceń wyż­szych instancji, m. in. czyn­nika społecznego (Komisji RN), który najhardziej jest po­wołany do opiniowania propo zycji komunikacyjnych. To już bardzo źle i wierzymy, że w tej sytuacji nie dopuści się
rrn dc / e.

Pan A F. zwrócił nam uwagę 
na złe usytuowanie' boiska do 

piłki nożnej na dziecińcu przy ul. 
Bema. Chodzi o to, że na tym pla 
cu znajduje się także jmiejsce do 
zabaw dla małych dzieci. Dlatego 
maluchy narażone są na niebez­
pieczeństwo. Niedawno p. A. F. 
był świadkiem, jak silnie kopnięta 
piłka trafiła 2-letnie dziecko.

Naszym zdaniem należałoby bois 
ka do piłki nożnej usytuować w 
pewnej odległości od ogólnego p'a 
cu .zabaw, by dzieci mogły się ba 
wić spokojnie, (a)

Od trzech lat istnieje SAM przy 
ul. Marchlewskiego 50. Nieste 

ty, sklep ten nie ma nic wspólne­
go z samoobsługą, a przynajmniej 
z szybką obsługą. Wynika to z fak 
tu, że nigdy nikogo nie ma tu 
przy kasie. Za każdy towar trzeba 
płacić przy małej ladzie, gdzie za 
wsze panuje ścisk. Zmusza to kli­
entów do długiego wyczekiwania 
na załatwienie sprawunku, nawet 
gdy jest to tylko Chleb czy cu­
kier.

Może dyrekcja MHD — Północ 
przypomni kierownictwu tej pla­
cówki, co klient rozumie przez 
nazwę „SAM”, (c)

Biały twaróg powinno się nakła­
dać na w’agę łopatką lub nożem. 

W żadnym zaś przypadku rękoma, 
w dodatku, jeśli tą samą ręką ka­
suje się pieniądze za towar. A tak 
właśnie — jak nas informuje p. 
P. C. — czyniła jedna z ekspe­
dientek sklepu nabiałowego na na 
rożniku ulic Wrocławskiej i Gołę­
biej. I ten sklep polecamy opiec0 
branżowej dyrekcji, (c) 

do wprowadzenia w życie pla­nów niezgodnych z Po­leceniami I interesem społecznym.Jeśli zaś chodzi o nasze sta­nowisko, wyrażone m. in. w artykule z 25 bm., to — wbrew twierdzeniom Komisji Komunikacji — widzimy możliwość wprowa­dzenia zmian, o jakie cho­dzi najbardziej zainteresowa­nym pasażerom tramwajów.
Proponujemy zatem ponownie:

A. — linię „18” przywrócić na 
trasę Junikowo — ł.azarz,

B. — pozostawić w dawnej 
relacji linię „19”,

C. — linię „6” można przepro­
wadzić na Osiedle Warszaw­
skie, ale koniecznie przez 
Most Teatralny. (MS i P)

PS. Przy okazji prostujemy błąd, 
jaki zakradł się do naszego arty­
kułu z 25 bm. Według nowych 
propozycji MPK. linia „2” ma 
kursować ul. Dąbrowskiego i przez 
Most Teatralny, a nie — jak 
mylnie odnotowaliśmy — przez 
ul. Zwierzyniecką. Przepraszamy.

dzlacl
uJ Parku ICaófirzaka

Całodzienną, niedzielną Imprezę 
w Parku Kasprzaka, zorganizowa­
ną z okazji Dnia Dziecka przez 
Dzielnicowy Komitet Obchodu 
MDD na Grunwaldzie, należy 
uznać za udaną. Bogaty program 
(piosenki, koncerty, występy ar­
tystyczne itp. urozmaicił pobyt w 
parku wszystkim uczestnikom im­
prezy. Również konkurs na wy­
konanie piosenki cieszył się du­
żym powodzeniem. Na zdjęciu: 
amatorzy śpiewają wyuczoną 
podczas imprezy piosenkę. Jedy­
ny chyba mankament stanowiły 
stoiska z dziecięcą galanterią. 
Ich słabe zaopatrzenie absolutnie 
nie mogło zadowolić licznych 
klientów. A przecież właśnie na 
teqo rodzaju imprezach kierma­
sze mają duże powodzenie. Wte­
dy jednak, gdy zapewniają duży 
wybór towarów, czego, niestety, 
nie można powiedzieć o zaopa­
trzeniu stoisk w Parku Kasprzaka.

Fot. — K. Przychodzki

INFORMUJEMY
Na Starym Mieście zorganizo­

wano ostatnio nowy, amatorski 
zespół śpiewaczy im. Tadeusza 
Szeligowskiego. Założycielką jest 
mużyk-pedagog, p. Marla Cheje- 
cka. Zespół został już członkiem 
Wielkopolskiego Związku Śpiewa 
czego.

Zarzad ZBoWiD Wilda prosi 
członków, b. powstańców wielko 
polskich i wdowy po nich, renci­
stów, którzy pobierają renty niż­
sze niż 1000 zł (wdowy — niżej 
niż 500 zł) o zgłoszenie się z o- 
statnim odcinkiem rentowym w 
biurze przy ul. Dzierżyńskiego 
187, celem dokonania rejestracji.

Stów. Bibliotekarzy Polskich 
zaprasza dzisiaj o godz. 18 do czy 
telni czasopism Biblioteki Głów­
nej UAM, ul. Ratajczaka, na pre­
lekcję L. Proroka pt. „Niedy­
skrecje arabskie”.

Klub „Mozaika”, St. Rynek 
73/74, zaprasza dzisiaj o godz. 20 
na prelekcję J. Walldorfa pt. 
„Od Władysława IV do Bohdana 
Wodiczki”.

Pamiętny dzieńNą korytarzu stali w szpalerze chłopcy i dziewczęta, którzy kłaniali się z uśmiechem każdej przechodzącej pani. Kilku, stojących tuż przy drzwiach, wprowadzało je do Wnętrza, by wskazać wolne 'miejsca. Salka zapełniała się szybko i na­strój stal się jeszcze bardziej miły, gdy — tuż po rozpoczęciu uroczystości — każde z dzieci zbliżyło się do swojej mamusi by wręczyć jej kwiatek i złożyć życzenia.Tak obchodzili Dzień Matki uczniowie klasy 6 b Szkoły Podstawowej nr 42 przy ul. Różanej. Wieczorek, na który złożyły się recytacje i piosenki, pozostawił na zgromadzo­nych mamusiach miłe wrażenie. Należy sie przeto uznanie wychowawczyni tejże klasy, mgr J. Połos za tak oryginalne zorganizowanie okolicznościowej imprezy. (D

Na początek 360 mieszkań
w oszczędnościowym budownictwie
ay’ a najpóźniej w lipcu przystąpi się w Pozna.W czerwc , n budownjctwa oszczędnościowego. U Tuszyńskiej powstaną trzy budynki o 180 mieszka- przy ul- R^yul junackiej 1 dom, także o 180 mieszka­niach, a ' h obiektów opracował inz. J. Dudek
Budownictwo oszczędnościo we polega na obniżeniu kosz­tu powierzchni użytkowej. Obecnie średnio normatywny koszt 1 m2 tej powierzchni wynosi 2 260 zł, a we wspom­nianych domach będzie obni­żony do 1900 zł. Oszczędności wprowadzone będą m. in. przez: częściowe tylko pod­piwniczenie budynku, lepsze wykorzystanie tzw. węzłów sanitarnych, zmniejszenie kon strukcji na rzecz powierzchni użytkowej, zastosowanie tań­szych i lżejszych stropów.Wprowadzenie tych wszy­stkich zmian nie wpłynie na obniżenie standardu mieszkań. Jedyną chyba zmianą, która nastąpi w budynkach będzie to, że kuchnie i klatki schodo we oświetlane będą pośre­dnio. Natomiast wielkość mieszkań utrzymana zostanie w dotychczas obowiązujących normach: np. 2 pokoje z ku­chnią posiadać będą od 35 do 45 m2 powierzchni użytkowej. W każdym mieszkaniu prze­widziano łazienkę, a w nie­których, większych — osobne miejsce na toaletę.Przy tym budownictwie za­stosuje się także metodę u- przemysłowioną. Również sto sować się będzie tańsze, za­stępcze materiały, które wpro wadzono już na osiedlach Grunwald I i II (np. posadz­ki).Wykonawcą tych czterech budynków, które mają być oddane do użytku w przy­szłym roku, będzie Poznań­skie Przedsiębiorstwo Budów lane nr 4. Za rok więc pierw­si lokatorzy będą mogli stwier dzić, czy faktycznie wprowa­dzenie tańszego budownictwa nie wpłynęło na obniżenie standardu mieszkań.W przyszłym roku budow­nictwo oszczędnościowe sto­sowane będzie w większym jeszcze zakresie. Jest to jedy­na droga do zwiększania licz-

Wieczór wspomnieńWczoraj w klubie - kawiar ni Towarzystwa Przyjaźni Pol sko-Radzieckiej, odbyła się bardzo miła uroczystość. Od­dział Miejski TPPR zorganizo wał z okazji XX-lecia Wojska Polskiego, spotkanie z ucze­stnikami walk pod Lenino. Byli to ppłk. mgr. Wojnarski i porucznik rezerwy Szmeter- ling.Zapoznali oni zebranych z historią tamtych dni, kiedy to w stopniu podoficerów bra li udział w bitwach pod Leni­no. Obaj w późniejszym okre sie skierowani zostali do szkół oficerskich, by zakoń­czyć wojnę w IV Dywizji im. J. Kilińskiego.Na zakończenie spotkania, wywiązała się dyskusja, w której obaj oficerowie odpo­wiadali na szereg pytań zada wanych im przez zebranych.(s)
00000000003
Fi1. Knowczyński. — Dziękuje­

my za list. Artykuł ukaze się nie 
bawem. (1328)

R. W. — Technikum Budowla­
ne mieści się w Poznaniu, ul. Ry 
baki 17. (1308)

Stanisław Rakowicz. — Za list 
dziękujemy. Przekazaliśmy go do 
Wydziału Handlu. (1260)

Mieszkańcy Starołęki. Spusty 
uliczne przy ul. Gładkiej zostały 
wyczyszczone przez Miejskie 
Przedsiębiorstwo Wodociągów i 
Kanalizacji. (963)

Borowczyk, ul. Sikorskiego. — 
Przymusowe Zrzeszenie Prywat­
nych Właścicieli Nieruchomości 
zleciło! firmie Z. Murzynowski, by 
jaW nąjprędziej przywróciła wo­
dę w Pana mieszkaniu.

by nowych mieszkań, bowiem im taniej będziemy budować, tym więcej powstanie w na­szym mieście nowych budyn­ków. (an)
Zaskoczenie?

Przyjrzyjcie się dziewczyn­
ce na zdjęciu. Pi je ona 

właśnie oranżadę. Widocznie 
jej rodzice — uczestnicy wiel­kiej imprezy niedzielnej w 
Parku Kasprzaka mieli
szczęście. Bo inni musieli dłu- 
gie minuty wyczekiwać w ko­
lejce do stoisk z lodami i po 
napoje chłodzące. Zresztą — 
nie tylko we wspomnianym 
parku. Ci którzy w niedzielę — 
jedną chyba z najładniej­
szych, jakie można sobie wy­
marzyć — wybrali, się na So- 
łacz, nad Rusałkę czy do Strze 
szynka odczuli na własnej skó­
rze niedołęstwo naszej gastro­
nomii i handlu.

Jak zdołaliśmy stwierdzić, 
w Strzeszynku czynny był za­
ledwie jeden samochód, sprze­
dający napoje chłodzące 
(to określenie nie jest bynaj- 
mniej precyzyjne, bowiem 
chłodzące mogą być tylko z lo­
du!). Nad Rusałką — poza fam 
tejszą restauracją — czynny 
był także tylko jeden do­
datkowy punkt z napojami. 
W rezultacie — tysiące pozna­
niaków usychało z pragnienia, a ci, którzy odważyli się cos 
kupić stali bardzo długo w 
bardzo długich kolejkach.

Podobne sygnały otrzymali 
my z restauracji „Wypoczy­
nek" na Sołaczu, w której 
wczesnym popołudniem często- 
wano gości tylko piwem i- 
winem.

Przy tej okazji dodamy, że 
np. wypożyczalnia spwę n 
wodnego w Strzeszynku - 
oyć czynna dopiero od 1 c^ . 
ca (!) bo właśnie wtedy na się „planowe" lato. e 
fakt też o czymś świadczy-

Kochani handlowcy! Kiedyż 
wreszcie przestaniecie si? -1 
moczyć zaskoczeniem? ^ie. 
zrozumiecie, że podmiejsk 
ośrodki wypoczynkowe, to n 
tylko miejsca do opalania < 
i kąpieli, że wypoczywają y 
tam obywatele 
dy sodowej, lemoniady, lo

Miniona niedziela jeszcze r _ 
udowodniła konieczność F1 
analizowania przydatności 
dzi odpowiedzialnych za 
opatrzenie miasta w potr- 
artykuły. Oczekujemy z® 
odpowiedzi odpowiednich
władz, co zamierzają ucZy ’ 
by w najbliższej Przy^enie 
zapewnić pełne zaopatrzeń 
dziesiątek tysięcy P°~nanjaj 
ków korzystających z m 
wokół Poznania. W 
niedzielę np. nad Rusa 
pojow nie zabrakło łecz i ? 
wiono tu zbyt znikomą 
punktów sprzedaży. I o tę " 
bę nam głównie chodzi. ^ 
równo w parkach ^niejS' • 
jak i w podmiejskich wc..
wiskach. (c)

Zgubiono-znaleziono 
Uczennica szkolna Z. M. zgubi- 

la 24 bm., na trasie Fredry. Lam 
pego, Garncarska — zegarek mat 
ki „Wołga”. Uczciwego znalazcę 
prosimy o zwrot zguby pod a- 
clresem redakcji.Pani C. Solarska znalazła 26 bm. 
na ul. Hetmańskiej, torebkę r 
kosmetykami. Zguby odebrać mo 
zna v.- redakcji ul. Grunwaldzka 
19 pok. 58. (i)


